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zt 113 milionów obywateli USA 
-- podejrzanych „o sprzyjanie komunizmowr' 

Jak podała prasa amerykańska w roku 1949 - t>Olicja 
federalna USA dokonała 113 milionów dochodzeń przeciw 
tyluż obywatelom Stanów Zjednoczonych -podejrzanym 
o sprzyjanie komunizmowi. 
113 milionów obywateli USA musiało przy tej okazji zło­
żyć swoje odciski dakt yloskopijne w urzędach policyjnych. 
- Była to gigantyczna praca - konkludują dzieni1iki.' 

ORGAN WK ilK POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 
RO~ Ili (VO 'SOBOTA 25 LUTEGO 1950 ROKU Nr 56 (1337) 

Stalinowski blok wyborczy 
poprą szerokie rzesze związkowców radzieckich 
Orędzie wyborcze Centralnej Rady Radzieckich Związków Zawodowych 

MOSKWA (PAP). - Wszechzwiązkow11. Cent~·alna Rada Związ· 
ków Zawodowych (WCSPS) wystosowała orfdzie wyborcze .do wszyst 
kich członków z'wiązków zawodo11·ych, do robotników i robotnic inży­
nierów i techników, nauczycieli i lekarzy, .do p~'acow'ników rol~ictwa · 
i pracowników nauki, literatury i sztuki Maz diO urzędników insty· 
tucji radzieekich. 

Stwierdzając, iż związki zawodo­
we, podobnie jak i w 'Poprzednich w~· 
borach, występują w ścisłym sojuszu 
i '\'\'e wsp.ólnym bloku z WKP(h), 
orędzie głosi m. in.: 
Nadchodzące wybory odbywają ~ię 

" <1tmosferze . dalszego wzrostu za· 
ufania mas ludowych do wielkiej par 
tii Lenina·Stalina, w atmmferze dal 
~zego ,,-zmd'cnienia jedności moralno 
politycznej narodu radzieckiego. 
Związki :r.nwodowe - czytamy w 

orędziu - gorąco aprobują i ·11opie· 
rają politykę partii Lenina-Stalina i 

wz~·wają wszystkich pracujących, by 
w dniu wyborów jednomyślnie gloso· 
wali na kandydatów Stalinowskiego 
Blokit komunistów i bezpartyjnych. 
Członkowie związków zawodo-

wych - głosi orędzie - bfdą nadal 
ofiarnie pracować, by pomnożyć do 
tychczasowe sukcesy socjalistycznego 
przemysłu, trans portu, rolnictwa i 
calej gospodarki narodowej. 

Głosnjąc na kandydatów bloku ko­
munistów i bezpartyjnych, członko­
wie związków zawodowych gtosują 
tym samym za dalszym postępem 

tło wy 
· z R przemysłu socjalistycznego, za nowy 

amb~sador SR mi osiągnięciami socjalistycznego rol 
" nictwa, za dalszym rozkwitem ustro 

ju kołchC1zowego. 
Orędzie omawia z kolei olbrzymie 

BUDAPESZT (PAP). - Do Buda- o~iąg·nięeia Związku Radzieckie!(o w 
pesztu przybył nO'\\'ómianO'Nany am dziedzir. ie podniesienia stopy życio· 
ba<:ador Związku Radr.r.ieckiego Eu- 11 ej i zamożności mas pracujących. 

pr:.tybył do Budapesz.łu 

geniu57, Kis:clie'l.v. 0 d · dk 'I · d · k' 
Na dworcu 7.achodnim amba<LJ fo- l'ę zie po res a, ze ra z1ec ·1e 

ra pO\dtal:: wiceminister Spr-aw za zwh!zki zawodowe uważają za jedno 
p;ranicz:nych Boldiisar, wyżsi urzęd- ze swy~h najważniejsz~·ch zadań U· 

n icy wQgierskiego Ministerstwri dzielanie szerokiej 11omocy parti; ko 
Spr<iw Zagranicz.nych, pr:H:o-.i.n;cy muni~tycznej i 11ań<1twu rad~ieckiemn 
Amba;:ady Radz'.eckiej w Buda- l'I', "alce o: dals'ze polepszenie. wa run 
pesz.c'.c z radca Smirnowem na etie- kow matenalnych mas pr;icuiących. 
l" oraz posłowie krajów da.:·n~kra-1 Orędzie c;harakteryzuje. następnie 
c ;r lu.dowej i nef mis.ii dy ,Jlnma- sytuację międzynarodowa or~z pol!­
l:;cmcj Kemieckirj Republ•kl De- tykę zairrani<'zm! partii bol!!zewic-
P.1ok:·atyc!l.nej. · ki ej i rządu i·i1elzieckiego. 

Bułgaria odpowiedziała ~m.perialistom ! 
. • I I • 

Poseł Stanów 7.jednoczon"ych 
w Bułgarii, Donald Heath, zo­
stał :r.lapany na gorą<'ym uc:1.y11 
ku. Podlegli jego kierownictwu 
zdrr:..icy narodu bulgarskiego, 
zasiadający . na ławie oskarżo­
n;}'ch, zdemaskowali jego J.IU· 

dwójnc oblicze, dyplomaty • 
szpiega. Główny oskarżony, Mi· 
(\hal Sziplrnw, zeznał, że kiedv 
07najmił Heathowi iż •:iba.wia 
się, że zostanie aresztowany, 
Heath ukrył go na strychu po­
selstwa amerykańskiego, a na· 
stępnle clał mu fałszywe papie 
ry, pieniądze i ampułkę truciz­
n~· i wysłał go samochodem po 
selstwa. clo granicy tureckiej, a 
b~· • umożliwić temu zdrajcy i 
platncmu agentowi wywiadu a­
amer,Ykańskiego - ucieczki:. 

Z;::'Ocl nil' z przyjętymi ZWYCZil. 

.iami, mając w swoim ręku niez 
bite dowody winy Heatha, kt(i­
ry naclużył swego uprzywilejo­
wanego stanowiska dyploma­
tycznego dla prowadzenia bru­
dnej roboty szpiegowskiej, rząd 
bułgarski zaiąclal odwołania po 
sla ·amerykańskiego. 

:Stany Zjednoczone tJOstąpily 
;jednak inaczej. Zamiast odwo­
łać skompromitowanegQ posła, 
r„ąd amerykai1ski wystosował 

do Bułgarii zuchw'lłą. i 
heiczelną notę o charakterze ul 
timahim, w której żądał pozo­
stawienia Heatha na jego sta· 
nowisku i prawclo11oclobnie ze­
:rwolenia mu na kontynuowanie 
.if'go działalności dyplomatycz­
no - szpiegowskiej. 
Bułgaria nie dala się jednak 

~astraszyć gangsterskim meto~ 
•lom amerykańskiej dyplomac.tl 
i po~tapiła w jPdyny słuszn:v 
sposób, · odmawiając odpowiedzi 
na prowokacyjną notę - u>ti­
ml\tum. · 

Nao;t~::iny krok r:rądu amery­
kai'tskiego - zerwanie stosun · 
ków d:yplomatycznych z Bulga 
ri~ pod pretekstem braku odi:o 
wiecl:ri na uttrmatum b;vl już 
tylko mv1cnczeniem l'l-iel01e­
t11;<'j kampanii jaką rzą(l Sta­
nów Zjr-dnoczonych prowadził 
przeciwko naroclowi bułgarstue 

mu. 
Od chwili kiedy zwycięstwa. 

Al'mii Radzieckiej przesądziły 
o wyniku drugiej wojny św;a10 
wej, dyplomacja anglo - amc· 
n'kańska nastawiona byb. na 
polit~·kę aktywnej ingerencji w 
~prawy narodów bałkańskich, 
ktilre dzięki Z\11ązkowi Radziec 
kiem\I odzyskały wolność i zr:m 
<'iły 7. siebie kajdany jmperialb: 
mu. ,Jeszcze w tym czasie kJ•ulv 

na frontach toczyły się walki 
wywiad amerykański za pośred 
nictwem zdrajcy - Gemetto usi 
łował prowadzić rozkłaclową ro 
bot~ w Bułgarii. Po zdemaslrn· 
waniu Gemetto, poprzednik 
Heatha, Barns, kontynuował d:l 
lej akcję dywersyjną przez 
zdrajcę Petkowa. Po skazaniu 
Petkowa poselstwo amerykań· 
skie w Sofii uchwyciło się na· 
stępnego zdrajcy - Kostowa, 
lecz i ten został zdemaskowany_ 
Fiasko tych 11,gresywnych pla­
nów. amerykańskiego lmtleria­
lizmu w Bułgarii sprawiło, ze 
od pierwszej chwili powstania · 
Bułgarskiej Republiki J,udowej, 
Stany Zjeclnoczone wystepowa 
ły przeciwko dopuszczeniu Bul 
irarii do Organizacji Narodiiw 
Zjednoczonych, wykorzystując 
jednocześnie nieobecność przed 
stawiciela tego kraju na zgro­
madzeniach ONZ dla rzucania 
podłych oszczerstw i kłamstw, 
skierowanych przeciwko rządo­
wi bułgarskiemu. 

1 Fiasko tych agresy wnych 
planów opanowania Bułgarii I 
podporządkowania jej kapita· 
listom Wall-Street oraz bezsil­
na wściekłość wynikająca ze 
zdemaskowania i pokrzyżowa· 
nia tych planów, skłoniły wresz 
cie rząd USA <'\o zerwania sto· 
sunków dyplomatycznych z Buł 
garią. 

W zachowaniu się rządu USA 
w stosunku do Bułgarii widoc:.i:­
ne jest, iż amerykańscy polity· 
cy sądzili, że Bułgarię można 
nstraszyć i traktować jak ja· 
kąś Wene:iuelę czy Costarikę, 
że rząd bułgarski okaie się tak 
uległy jak dolarowi satelici w 
Zachodniej Europie, których 

' granice są otwarte dla szpiegów 
amerykańskich, a sami szpie­
dzy s~ nietykalni. POLITYCY 
AMERYKAŃSCY SRODZE SIĘ 
.lEDNAK ZAWIEDLI. 
Pełnym godności stanowis­

kiem Bułgaria clała dowóJ niezlo 
mnej woli obrony suwerennoś­
ci nan1dowej przed wszelkimi 
zakusami imperialistów. Bułga­
ria zajęła 'słuszne stanowisko, 

· które podzielają wszystkie naro 
fly. Dala ona należytą odprawę 
imperialistom, od11rawę, na, jaką 
stać wolny, suwerenny naróćl . 
Postf'.powanie rządu bułgar· 
skiego jest dowodem. że ŻA­
DEN KRAJ DEMOKRACJI LU 
DOWEJ NIE POZWOLI NA 
'l'O, BY JAKIKOLWJEI{ 
SZPIEG IMPERIALISTYCZNY 
l\IÓGŁ SOBIE BEZKARNIE 
HULAC NA JEGO ZIEMI. 

„Stalinowska polityka pokoju i 
przyjaźni iµiędzy narodami zes)>O 
lila wokół naszej ojczyzny setki 
milionów ludzi walczących o pokój 
i demokrację przeciwko im1ieriali· 
stont, świadczy o tym wzrost sze 
regów i coraz większy st.opień zor 
ganizowania potężnego ruchu o­
brońców llOkoju, coraz większe 
osiąg·nięcia krajów demokracji lu 
dowej w Europie i Azji które 
"kroczyły zdecydowanie r:a drogę 

·socjalizmu". 

WCSPS wyraża przekonanie, że 
członkowie radzieckich zwiazków za 
wodowych, wszyscy pracujący ZSRR 
uczczą wybory do Rady Najwyższej 
dalszym spotęgowaniem wspólzawod 
nietwa socjalistycznego, masowymi 
osiągnięciami produkcyjnymi dla do 
hra swej wielkiej ojczyzny socja1i­
stycznej. 

Orędzie stwierdza, że radzieckie 
związki zawodowe biorą „ czynny u­
dział w walce o wzmocnienie jedn?· 
ści międzynarud-0wego ruchu robotni 
czego wbrew knowaniom rozbijaczy 
i zdrajcóll' klasy robotniczej; reakcyj 
nych leaderów amerykańskich i an· 
gielskich związków zawodowych. 'V 
ten sposób radzieckie zwią1.1ki zawo.­
dowe walką s1' ą pomagają swej wiei 
kiej ojczyźnie, w realizowaniu mą· 
drej, odpowiadającej interesom całej 
ludzkości polityki pokojowej. 

WCSPS - czytamy w zakończeniu 1 
- wzywa wszystkich członków związ 
ków zawodowych, by w dniu 12 mar 
oa sta.wili s.ię jak jeden mąż ~rzy ur 
nach w yborczych i oddali swe głosy 
na kandydatów bloku komunistów 
i bez.parb'jnych. Gigantyczna praca policji Trumana 

Narody , świata· skladajq hold 
bohaterskiej ArIDii Radzieckiej 

Związki zawodowe .ZSRR uważały 
zawsze i uważają w dalszym ciągu 
za swój obowiąZl\ i sprawę hon!lru 
być aktywnymi no~idelami polityld 
partii J,enina-Stalina, polityki, wy­
rażającej żywotne interesy klasy ro. 
botniczej i wsz~'stkich pracujących w 
ZSRR. 

Urocz-yste przyjęcie w sztabie generalnym Sił Zbrojnych Z~RR 
MOSKWA (PAP). - Szef sztabu 

generalnego sił zbrojnych ZSRR ge­
neral: ~ armii Sztemienko wydał 
z okazji 32 rocznicy pows!a'J!a Ar­
mii Radzieckiej i marynarki wojen­
nej przyjęcie, na którym obecn1 
byli: 

Wiceminister Spraw Zagranicz­
nych ZSRR - Zorin, generałowie -
armii - l\Ialandin, Zacbarow I Ku­
rasow, admirałowie - Golowko i 
Charlamow, generałowie - pułkow­
nicy - Malinin, Rudfonko i Artie­
niew, zagraniczni aUache wojsko-Stwierdzająe, że imif Slali'i1a jest 

imieniem najdroższym dla narodu 
1 adzieckiego oraz dla prostych ludzi 
na całym świel'ie, orf1izie gl'o.;i: 

SERC.\ LUDZI RADZIECKICH 
PRZEPEł,XJO:'.'i'E S.~ CORĄC). 
\\'DZff;:C'ZXOśC'L~ T :\llł,OśC'L~ DO 
\\TELKrnr;o STALIX.\ - PROW.\. 
DZ..\CEGO NASZ KRU DO KO· 
)lU.:'.'i'IZ)fU. 

List sekretarza KC PZPR 
tow. Romana Zambrowskiego 

Radzieckie ,z\\'iazki zawodo''°e, ~to 
sując pod kierow;1ictwem partii ko­
munistycznej wypróbowane metody 
bolszewick!ej krytyki i samokrytyki, 
będą ze w"zechmiar podno~iły poziom 
swej pracy, walczyly nieugięcie o 
dalszy roz"·ój ~o~podarki i kultury 
ZSRR. o staly wzro~t stopy życio· 
wej ma.;; pracujących i zwycię;1two 
komunizmu. 

do Kc· Komunistycznej Partii Holandii 
WARSZAWA (PAP): - K0m:tet 

Centralny PZPR delegował · na od­
bywa.]ący się obecnie zjazd Holen­
derskiej Partii Komunistycznej 
członka KC PZPR i kierown'.ka Wy 
dzialu Zagranicznego KC - red. 
Ostapa Dłuskiego. Wobec n ie otrzy­
mania przee. red. Dłuskiego holen­
derskiej wizy wjazdowej - sekrf'-

Ks. kanonik Konarski 
dziękuje Prezydentowi RP 
za odznaczenie Orderem Odrodzenia Polski 

WARSZAWA (PAP). - Pre· 
zydent RP 'otrzymał następujący · 

' list: 
„Z głębi serca jak najserdecz 

niejsze składam podziękowanie 
za nadan'ie mi tak w ysokiego od 
znaczenia Krzyża Komandorskie-
go Orderu Odrodzenia Polski, 

który z dumą nosić będ~, stara· 
jąc się usilnie i nadal o to, by 
w P<>lsce nasze.i Ludowej zaw­
sze panowała zgoda, jedność, 
wolność i stały pokój" . 

KS. EDMUND KONARSKI 

(kanonik) 

Zdecydowany opór ludu Francji 
. b d •li pr.zec1w „ ru ne1 wojnie z Vietnamem 

GENEWA (PAP). - S. Paryża. do nicy przeprowad~ strajki protest.i. 
nosza że mie3zkańcy Grenoble opóź. cyjne. 
nilli transport armat dla. korpusu eks. w· La Rochelle wytoezono doC'.hod·1e 
pedycyjnego w Indochinach · Cztery nia. ~ądowe 14 robotn~kom, walczą. 
działa zostały zrzucone z pla::'form po 
cią,gn to\varowego. 

:.\lie~ zlrnń<'.V zorganizowali spontani­
<·z11:} n1auif P:<tarj~ . uomagając się za. 
kolt<:ZE'nia iarpt'riali~tycrnrj wojuy w 
\"jrt nam:c. 

cym w obroltie pokoju. 'Wśród ares• to 
wanych zna,i<lują się dzialaeze związ 

kowi oraz 10 komunistycznych rad. 
ny<Ji, mif'j~kich. I 

tarz KC 'PZPR - Roman Zambro\•·­
. ski skierował do KC Holen:lcrsk'ej 
Partii Komunistyczne.i list nas1ępn­
jącej treści: 

·no 
Komitetu Centralnego 
Holenderskiej Partii !{omuni­
stycmej 

AMSTERDAM. 
Drodzy Towarzysze? 

Wobtrc tego, że przedstawiciel na· 
S'lej Partii na skutek nie udzielenia 
mu wizy wjazclowej przez włllll:re 
holenderskie, nie będzie mógł wziąć 
udziału w Waszym zjeździe, pr7.esy· 
lamy Wam tą drogą serdeczne ży­
czenia · owoenych ob-rad dla dobra 
·ludu pracującego Holandii, między­
narooowego ruchu robotniczt~go i 
światowego obozu l>Okoj u. 

Polskie masy 1>racujące ślccłzą z 
wielkim zainteresowaniem bohater­
ską walkę przeciwko p rzygotowa· 
niont wojennym prowadzoną przez 
l>roletariat Holandii, a zwłaszcza 1·0-
botników transportowYch. Widzą 
one w tej walce żywy przejaw pro• 
letariackiego internacjonalizmu i lu 
dowego pa.trlotyzmu oraz ważny 
wkład do walki o pokój, prowadz.1-
nej z <'Oraz wic;kszym rozmachem 
przez siły demokracji i postępu z 
ZSRR na czele. 
Życzymy Wam, aby Wasz z.jazd 

stał się clalszym etapem na drodze 
jeszcze silniejszego zespolenia. mas 
11racujących Holandii pod kierowni­
ctwem Waszej Partii dla obrony 110-

koju, nie11odległości narodowej Ho­
landii, warunków bytu i JJraw de~ 
mokratycznych ludu. 

SEKRETARZ KC 'i'ZPR 
(-) ROMAN ZAl\IBROWSKl 

w~~~~~~~tc:a s~~:e l~~~~~n a~~le~~~ Pos·1e·dzen1·e Kom1·s1·1· Se1·mowych 
pociąg ze sprz~tem WOJennym. Robot 

ł.mbasador Wolf pracy, opieki ~połecznej i zdrowia 
• WARSZAWA (PAP). - Dma 24 taryzm, który leczy chore~, a nie 

Z WJZ'7łą W MSZ bm. ?dbylo się w Sejmit; pod pr;r.~„ chorobe. 
WARSZAWA. (PAP). _ ~owo- w~d~1ttwen~. posla.Bursk1:~-~ (PZPR? Mó_wc~ poświęcił. <]użo ~iejsca. za 

przybyły szef .misji dyplomatycznej w~p~~n: po~:~dz~rne komis11. _pr a.~y l ir:i~n1~mom i·ozwo.iu nauki r~dz1ec­
:\iemieckie.i :Republiki Demokratyc:r.· op1el,1 srioleczneJ otaz zd1ow1a. k!eJ, Jako . 11od.;tawy .podnoszenia ~o­
nej - ambasador l<~riedrich 'Yolf zlo Komisje wyr.luchaly rcfe1·alu wice z~omu slu~b}: zdro\\ Ja, zatrzymuJi}'' 
ż~·t w dniu 24 bm. pierwszą. wizytę ministra dr .J erzego Sztachel;;kie;:·q się ~Z<'zegoł!Jie nad m~to!1ami l>lan_o 
sekretarzo\\'i generalnemu !'.iinister- na temat: „Zagadnienie służby zd~·o waf!Ja bada n. nauk~wr~n. 1 nad . pow1ą 
stwa Spraw Zagranicz;nych .- amba· 1\ ia w Zi'lRR'.'. zan.1em nauki. radz1eck1e1 z praktyką 
sadorowi Stefanowi " 'icrblowskiemu. s luzby zdrowia . 

Referent scl1arakteryzowal radzie:: 

wi, lotniczy i morscy, odpowi~dzial· 
ni pracownicy Ministerstwa. Sił 
Zbrojnych i Ministerstwa Spraw Za 
granicznych ZSRR. 

UROCZYSTOSCI W RUMUNII 

Naród rumuński uroczy~cie ob­
chodził 32 roeznicę istniea;a Armia 
Radzieckiej. W miastach i \Uiaeb 
O(lbyły się uromyste akademie, 110-
święcone radziecl•!m .silom zbroj­
nym i ich wodzowi - Generalissi­
musowi Stalinowi. 

Na mogiłach żołnierzy i ofi,~erów 
radzieckich poległych w w·:1...irnch o 
wyzwolenie Rumunii spod ;arzma 
faszystowskiego, złożono \iczue wień 
ce. W Bukareszcie liczJte wieńce 
złożono przed pomnikiem ku c'Zci 
żoł~ierzy radzieckich. Na uroczy. 
stości obecni, byli członkowie rządt1 
i Komitetu Centralnego Rum1ui.sk1ej 
Partii Robotniczej, generalicja orsz 
przeds tawiciele Armii Radzieck;ej. 

W PÓŁNOCNEJ KOREI. 

Uroczyście obchodził naród. ko· 
reański 32 rocznicę istnienia Armti 
Radzieckiej, wyzwoli.::ielki Korei 
spod jarzma japońskich imperia.li­
stów. W zakładach przemysłowych, 
~kołach oraz jednostkach ·Nojslto­
wych armii i floty odbyły si~ ux1J· 
czyste akademie. 

Na uroczystej akademii l'viinister­
stwa Obrony Narodowej, referat po 
święcony 32 rocznicy Armii R'!l.­
dzieckiej, wygłosił wicemiruster 
Obrony Narodowej Kan Gen. 

Naród koreański - pisze w arty­
kule wstępnym dziennik „Min.dzu • 
Ce:oson" nigdy nie zĄpomni, że ar­
mia Radziecka przyniosła mu 'WJ'• 
zwolenle i dzięki niej mógł on :!lb11• 
dQ\vać niepodległe i demokratycmie 
państwo. I Uwaga! Czytelnicy Uwaga! 
Na. stronie 6-tej "Głosu" 

zamieszczamy drugi obrazek 
zagadkę z serii konkursowej 

p.t.: 

Patrz str. 6-ta! 

• ••••••••••••-••••••••• ką służbę zdrowia, wyka z11jąc bujny ··························································································•····•·• Komunikat \\Zros t 1ioszczególnych elementów: 
kadr, instytucji służby zdrowia i za · 

Zall'iadamiamy, że w dniu 25 lute- kht<ló". Po omówieniu systemu 01·­

go br. o godz. 18 w lokalu Ośrodka ganizacyjneg-o, jako typowego prr.y­
Szkolenia Pa1·tyjnego pl'zy ul. Trau- kładu socjalistycznego systemu słriż 
gutta Nr ] , odbędzie się konsultacja by zeli owia, rcfe1·enL przeszedł do a· 
" kolejneJ!,'o tematn dla grupy samo· I nalizy podstawowych kierunków dzia 
kształceniowej Dzielnicy śródmieście I lania tej slużby. Wiceminister Szta­
Prawej- DOKP. chebki podkreślit na5tawienie tej 

Ośrodek Szkolenia Partrjnego służby na człowieka - na humani· 

Uwaga, korespondenci i redaktorzy gazetek ściennych . 
~n;ia ~i lutego b~. tj. ~ poniedz~ałek, o godzinie 18 odbędzie się 

w sw1ethcy przy u hcy Piotrkowskiej 86, 1 piętro, odprawa kore· 
spondentów fabrycznyoh i redaktorów gazetek ~dennych łódzkich 
zakladów pracy. 

Obecność obowiązkow11. 
Redakcja !,Głosu Robotniczeiro" 
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Charakter naszej .rewolucji !~!!~~!~~!~!!~~j~yżs~e~~!? 
MOSKWA (AR). - Przygotowa- l doglądanie urządzeń. Winniśmy dą (Na „arqinesle Nr fi•go ,,Nowqch Dró966J rJ a do zbliżających się wyborów *yć, by wszystkie brygady i oddzia 

wynika ja.sno, że a:asadniczym !ej p:wtll ła.twieJ ulegać naciskowi wro Roqromien.ie odehylenJ.a 1>rawico- .vywołują coraz większy entuzjazm ły fabryczne stanęły na poziomie 
zadaniem jest pokierowanie walką · ga klasowego. Wymaga to zwięk- wego, zwiększona i za.ostrzona 4.l%11j- pracy we wszystkich przedsiębior- przodujących. Dlatego też po podję 
o dyktaitu1·ę proletariatu, a następ- szonej czujnoiSci - nie lllllienia jed- ność I>OłitY<YllDa odgry;wad~ wi<:c za- stwach radzieckich. M. Baunow, wi ciu warty stachanowskiej ku ucz­
nie kie;rownictrwo masami pracują- nalk istoty zagadnienia. Oczywiste sadni<YLą rolę w bo~w.izacji naszej ceprzewodniczący komitetu fab rycz czeniu wyborów do Rady Na.jwyz. 
cymi w dziele ut-rwaJ.en:ia 'i OTgani- jest również, ie kierownicza rola Partii. nego fabryki żarówek (stalinowski szej ZSRR, zobowiązaliśmy się zwlę 

Artykuł n:in.rlejszy jest dru­
gą ~śdą 1Pracy, zamleszcri:o­
nej w dniu 19. II. 1950 r. na 
łam-ach „Głosu" - pod tym 
sam:;m tytułem: 

' O tym, jak zasadniczą rolę odgry­
wa cwjność politycmia w stosunku 
do v,wz.elkich prób wykoszla wienia i 
wypaczenia le11inowsko· - stałinow­
skiego ujęcia istoty dokonanych w 
k rajach demokracji ludowej pme-
111ian, świadtzy an&li:za. za.iradnieni& 
:r-Oili i miejsca parrłJi rewolucyjnej w 
systemie tych k1'aJ6w. Pmy:pomnij­
my sobie okres przed plenum sie.rp­
niowym KC PPR. W okresie tym, 
g'dy jasną już stała się perspeld;ywa 
połączenia RPR z PPS, elementy 
pn.wfo(ltWe w PPR, reprezento.wane 
przez to.w. Gomułkę, rzuoily hasło 
pflł~nia „z całą PPS". I hasło to 
ri:.nalazło gorący oddźwi~k wśród 
tych elementów PIPS. k tóre do t e j 
pory najzacieklej występowały prze 
ciwko jedności or ganicznej. Para­
doks? N ie - żeława logika toz.wo­
ju -'·~rpi::tlków. Có-.i bowlem oma.cu­
lo h~ło poł~enia z ca.tą PPS? Nic 
innego, jak wprowaitunie d-0 Zje· 
dnoozonej Part>ii elementów oportu­
nistycznych, prawicowych. nacjona-· 
li$tyc.znych, a C?:~ ·wr~ wrogich 
klasie roł>oti1ieq.aj. 'Rea.lia.aoja tego 
rodzaju planów antylenin1>wskiego 
zjedn-oca:enia nieuchronnie pr01.va­
dzila.by do pow5'tani.a. bloku ura.wi· 
co-wych element-Ow w PPS i prawi· 
cowo • naej-!l'nalisiycn1ych elemen­
tOw w PPR, do pow!ttn.nia bloltn, 
który usiłowalby zepchnąć Partię 11a 
wiodącą d1> katastrofy drogę f.itow­
Ską. Wysunięcie ta.itiego hasła było 
oczywistą negaeją leninowsko - sta­
llni>wslcieJ nauk-i o P«rli:i • awan­

eo-wania dyktatury proletariatu. Partii robotnicze.j będzie coraz bar- Zaostrzona ~lldć poutycma okręg ~borczy Moskwy), w arty- kszyć produkoję najwyższej jakości 
Skoro zaś - jak t o twier dzili pm- dzieli wzrastać. pozwoli p~ięia.ć wszelkie błę- kule zam]e:;zczonym na łamach i wezwalilimy inne fabryki naszego 
wicowcy - w Polsce, .iako w kra.ju Part.la. robotnitYJa w PoJsce speł- dy l niedoclągni~. po-z.woli '7.\val- „Prawdy" opowiada, jak jego fabry ministerstwa. do współzawodnictwa. 
demok:raoji ludowej, nie ma mowy nia. rolę motGru, organizatora dy- czyć i wyeliminować z naszeg«> ży- ka wykonuje swe zobowiązania: Postaflowiliśmy wykonaó w I 
o dyktaturze prolet ariatu, to oczy- kfatury p1•oletaria.to. By tę rolę cla elementy wrogie i chwle-jne, któ „~asza :ało1a - pi~ze Bauuow - kwartale 1950 roku wiele tysięcy 
wiście n ie obowiąZ'Ulją również za- spełnić jednak należ~'cie, utrwalić re temu msa.dniczenru za.daniu sta- <mągnęła w roku ubiegłym znaczne żarówcl< ponad plan • odn"e'-; 
sady leninov.'Skie w zagad!Ilien:iu dyjttaturę proleta.ria.tu i poprowa- jl\ na pneszkoclzle. S'\\o-.ia<loma iStoty sukcesy. Deskonale rozumiemy Je- • _ 

1 
P 

1 
se. wy 

Parni; można więc ;pmyjmować do dzić masy do socjalizmu musi ona naszej rewo.lucji, cz.ujna i •nwarta dnak. że nie zmobilizowaliśmy jesz d~Jnośc pracy .0 5 proc. ~o~w~z.~ 
niej ~lementy opo:rt;un istyczne ; roz- cląźyć do te-go, by osiągnąć ła-kl po- PZPR kierować będzie coraz to sku cze wszystkich rezerw: załoga. fa- rue tu wykom:.iemy pomysln1e: dałts 
tapfać ją, m e stoi bo·wfom pmed ziom zwarlości, czystoŚ-0( S'\vyeh szc- tecrznit'J ddełem budowy socjalizmu bryki zdaje sobie sprawę, 7:e konie my już ponad plan produkcję war-
nią perSpek:tywa kierownict";va w regów, mocy ddeologlcznej i organl· w Polsce. lczne je~t lepsze wykorzystani~ ~Iły tu~! setek tysięcy rubli, a wydaj-
:r.zjadlej wałce klasowei o uł,.rwale- za.cyjneJ, Ja.kie ceehują WKP(b). Gusta.w Kafulk.l, agrcgatow 1 maszyn, starann1eJsze nosc pracy podniosła się o 6 proc. 
nie dylDtaiury piroletariattt. w myśl UUłll•ll1Ulłlllfłllł1tUUUUUllll„ltlłłlłf l lłllUOlllllłlUllfUlllUhtUllUUUUUU• tflflllłłłtl lftłUUlllltł1tUllUf tU111flOłłlO'lltUUI UlłflłtlfUłl tUtUllłtCUlll4 111tlłll l łlllt H lł l ~ tll l tlUUll1Ullt t •tlł łtl tlllUI Ulll lUlfl0 łl ltt łll lłlłlfłfłlłłUłlllllłllfl U1J11Ut 

t ego 1.ałożenia o ~upełnej od.mien­
n?ści r«?li Partli w Po:lsce. w po­
i-ownamu z rolą WKP~b) w ZSRR, 
świad"Cz.yć miał ponadto :fakt, że w 
Polsce - w przecitw.ieństwie do 
ZSRR - oprócz Parlii robotnicrrej 
istnieją i inne partie. 

Sukcesy gospodarcze Czechosłowacji 

gardzie. 
Już w r-Oltu 1902, w okiresie, gdy 

puzed ruchem rooot:n.ic7.ym rosyj­
skim stało ciagadnienie shvor1enia !Z 

robotn·iczych kółek i organizacji jed 
nej partii - pisał Lenin: „Zanim 
się zjedn.oczymy i właśnie po to, a.by 
się zjednoczyć, musimy najple-rw 
stanowczo i -wyraźnie opg:rodrlć się 
.ie'dai od ~h (t.i. nur.t r ewoilu­
cyjny od oportmtls1ów). Idzie więc 
o to. aby z jednocrzenie oparte było 
na trwałej podSltalw.ie id.:!ologii i 
pr aktyki r ewo'.l.ucy':)nej, aby w par­
tii istiniala meczywiSt a je<iiność wo­
li, aby mogła s.peł'nić swe ZRSadmi­
cze zadanie szła.ba klasy robmnł· 
mej. 

Lt.nin ł Stalin uczą. ie pa.rifa. re­
woluc:V.)ua wzma'Cllla się pr7,(,"Z o­
czymcrenie z elementów ~ortuJJ.i· 
styC1ZJ1ych i że musi saę -Ona wynd­
ręlmić ią;ośród całed masy r&botni­
c-.ieJ, jak-0 twór, ~cy naJ· 
wy:tszl\ o.rca.niza.cjc:, ie jest t9 - jak 

, mi>wil Stalin - „twtero-ia, ktuu.J 
bramy otwierają· się tylko dla. na.j· 
te.p!l'ly(?b". Parlia. rewolucyjna musi 
wl~ być rzeczywiście czołowym 
odil'Ziałem klasy robotniczej i jako 
tika ;ie&.t kOJJiecznym, niezbędnym, 
pierwszoplanowym czynnikiem zwy 
cięstw w bitwach przez nią toczo­
nych. I nic drlwne.go, że zdrajcy ti­
towscy swą chiałalnośc, zmierza.ją<ią 
do µrzYW'ł'ócenia w .Jug~awli k:t­
pita.&:mu, do oddania jej w niewo· 
lę fmpe.ria.lhrnu anglosaskiego, roz­
poczęli od pozbawienia. klasy robot­
nicz~ jej sztabu, od llkwidac.)i 
awanga1"dowego ma.<'1LC1lia. Partii 1\.o 
nmn!styC'lnej, prze,; roztapienie jej 
w tz:w. Froncie Narodowym. Czuj· 
no.ść wl~ w zagadniiooiu partti m:i, 
- jaik widać - zasad11leze. kapital­
~ 'ZI!aczenie. 
Za~tanówmy się jednak. co Je:l:ało 

u p1>tlsUW '~·suni~a p.n;e-z; tuw. 
Gn-inułkę tak nie.słusznego, tak an­
tylenlnowskiego hasła, wbrew 7lla­
nym i ocrzywistym naukom l.Ji!nina 
i St.a.lina. U ,pods.taw tego hasła ~c­
żało znowu w sadmk'a.o błędne poj­
mowanie charakteru naszej rewolu­
ctit Z leninowskiej n auki \l p artii 

Niewątpłiwie u poOO!:aw tego ro­
dzaju ujmowania zagadindenia, leża­
ło nie1Jl"ozumJen.ie jednorodn:>ści na­
szej rewolucdi z Rewolueją Paźchier 
nikową - wysuwanie jako C'l.ynni­
ka. zasa:d.IŃm:ego -· rzekomej, a.bso­
lutnej odrębności naszej drogi roz­
wojowej ocl drogi rad~eclde;i. 

Wykazaliśmy uprzedlnio, że w b­
ozywist-0śc! demokra.c-Ja Indowa jest 
formą d:rktaitnry profata.ria.tu, a. 
więc pogląd, reprezentowany przez 
p.ra.wioowców, jest absolutnie błę· 
dny. I neczywi!lcie, sltOO'O ma.my do 
czynienia. z dykta.turą proleta;riaitu, 
to w pełni zachowuje swe pierwszo­
rzędne ·znaczenie na.ulta. Lenina. i 
.Stl!llina. o roii pa.rtil. Wydarzenia. lutowe w 1948 roku w 

Pairiia jest motorem dykta.tury Czechosłowacji mi:J.ły decydujące zua. 
proleta.ria.tu, jego kierującą silą. czenie dla dalszych losów t ego kraju. 
Swiadczą 0 tym be1SPOI'Jle fakty. W pn.m'iętnych dniach lutowych wal. 
Nie Ido łnuy przecież, ty:Jk,o Pa;r.tia ka. toczyła. się o to, czy rozwój go· 
robotnWza, ll'ewolucylina stała na SP,Odarozy i, poJ.itycz.ny Cz?cho_słowa 
ezele Wie~ich biłew klasowych n- CJL ma zostac zahamowa.n;r i _ sk1er<>wa 
biegłego pięcWlecia: reformy rol•, ny wstecz, w bagno kap1ta.lizmu, czy 
ne-j. ~a.łiu.aeji pnem)'31u roz. t e! podąźy do socjalizmu, a w:ięc do 
gromienia ba.rui, memaskO>Wa.:ia mi pełnej niez:i.wisłości gospodarczej i po 
koła;iczY'kowskiego PSL. budowy no litycznej_ Czechosłowaeji • 
wego aparatu państwowego itd. W dniach mi~zy 19 a. 25 lutym 
Wszystkie te pooiąginięcia. ułii-wa:laly 1948 roku reakcja. cZeehosłowacka. po­
wład~ę ludową to zn. dyk,ta.tnrę pro niosła. druzgocącą klęskęi. Ustrój de­
letariałiu, wYPierały !Z coraz to da.I· mokra.cji ludowej zwycięfył. Odtąd 
szych po~cjł resztik.i ~<n.:bltycb klas lud pra.cuj!łCY Czecboałowa.cji mógł 
wy,zr.sku;)ą.eyeb. I da.lea, w ~pek- kontynuować dzieło ,budowy gospodar­
tywie stoją mistępne bitwy klasowe. ki socjalistycznej w myśl hasła rzu­
I w nich rolę kierującą odgrywać conego przez preZ.ydenta. Re;ubliki 
będzie Pa'ltia robotnicza. Czecboalowackioj Klementa. Gottwalda 

Jaik j.edal.ak . pr~tawtia się SP.ra- że gł6wnym zad:Wem, ja.kie po lu~ 
wa z istl:nem~. ~Y<:h partii w tym sta.nęło pl'zed czechosłowackim na 
P <Ji!S{)e w pnzeoi1W1efis tm ie do ZSR'R? rodem jest: praca sumienna. i wy. 
T.tzeba uwzg:Iędnić, źe w procCS.:e dajna ' praca. ciia dobra. Itepubliki" 
o1bt!lym'ic:h w aL1- i przesunięć klaso . . . · • 
wyc'h p artie te _ madące :iajczę- Re11hz1;1;iq.c te z!ld;i-m_a po lutym 
ściej swe popmcdn iczki w okresie prz::,;1:i:pLOno do mu~1ę;.1a e1emPntów 
p:rzedwO\iennym _ zasadnie-za ~mie- knp1t :~bstycr.uyeh .:1' ~ycrn gospodanze 
nity swą treść klasową. w procesie /!:O C7.~c, bo~ło"'.ae;i1 l przoprowadzono 
tym masy pracujll!Oe zostały O()er- reh:g1tn~i:ttc)ę ,1ego struktury, dostoso. 
wa,ne od buriua'/Ji, od jej ideologii; w11p.J.l' JQ do klasow~go charakteru 
poiglębił się sojusz rob~!iniczo - paustw:1 ludówt'go. Dziś w ramoch ~6 
chłopski jako podsta,wa tl~·ktatury ktorn ~orjafatycznego znajdnjr •tę 
prrueta.riatu. Toteż \11."SZyslkie te he?: resit.v· cuły przrmysl. lmdownie. 
partie w tej chwill opiera.ją się na. two, tr:io'-port, baukowoM, handel za· 
ele.mCJtta-011 klasowo z pr'Jletaria· grani(•zn . .- i bmtow~·. hn.ndel krn jowy 
teru SiJlł"Zynlierizonych i zarówno w oraz wii:kszu rzę~r haniłlu detnliczn~. 
t~orii. jale w praktyce nmają kie- go. to l:!clrlif\ stanowi p <>nad 97 pro­
ro'\vniezą rclę Parlil robotnic>'lej, u- cent całej gospoclarl>:i narodowej. 
znają za obowiązują.cy i dla siebie Również na wsi wztast a. szybko rola, 
program budowy soc.is.lizlnu przez i znaczenie nspolecznionych form go. 
nią. głosz~y i pod j~ kier~~!- spodarki. R<>::tlizuda planu dwuletui<>· 
ctwem realizowany. TeJ syt ua(\J! nie go prze lrn11nlu m:i~y rhlopów o clobro­
bylo w ZSRR. . :ram pr~c1wko d2'Lejstwach gospodarki zespolowej, 
WKP(b) ws z;,.·stk1e ume Plli:t1e wy- która po'7.wala ua stosowanie wspót. 
stąiplły . w cha.Ta.1c~erze wrogach kl~" cz'esnej techniki w r olnictwie. 
sowo s1ł. Tam w1~ dla utrwa.~en1a Ob!•<:ni~ ju:i: w i dut>j piątej gmiu 
dykta.tu!Y pro1e~.r1atu wszystkie. o- ~e . ki h ' d rlal . · kol!!ite"' organiza-
ne musiały byc Gd razu rozbite. . JS- c . aJą . "" . . 
u nas zaś, ze w-zględu na omawiany cy,Jne. za~l:l.da.iąc? roln~~ze społdz~el'.lie 
tu odmienny charakter tyrh pal'tit. prorlukcyJne; ~gc~h,;1 h< 1.ha . 7.org.\n1:m 
nie przedwd?Jlala~ą 011e utrwaleniu "'81~~'.'h ~1 16<d111'~u pro iluki:~'l,nr·h w., .. 
dy~t,a,tury J>l'l&1etariatu, a wspól<bia no~ .1:ii: ~koło 1300 z <'Z~~o 2,>0 - to 
la.ją w tym dziele. OCUIYWii;cie. nie i;połdzw1 ni.i· wzorow~. . . 
w0>lno zamykać oczu na fakt, 'ie W wyniku przemrnn. Jakie nast:1pi: 
dmięki składowi Jtla.sowe.mu i stru.k- ·ły po wypadk.a~h lutowych na ws1 
turze mogą niektóre ogniwa tych <:Z<'<·b o~lowaclncJ, sZybk~ wzr:lJ'lta wy. 

OSTOJA POHO..llJ 
· (Z art. llii Erer:lburga w gazecie „Krasnaja Zwiezda.") 

W zamieszczonym na łamach ga- Armię Radziecką utworzono dla. I świadczeniach historii. Powinni pa-
zety „Krasnaja Zwiezqa" artykule obr.ony ziemi ojczystej, miast i wsi, miętać, że istnieje na świecie Ar­
p't. „Ostoja pokoju", nia Erenburg dla :zapewnienia spokoju sta1·com, mia Radziecka. Annia ta nikomu 
pisze: beztroskiej zabawy - dzieciom. Ar nie zagr:i.ża. Jej żołnierze - to bra. 

B:VWa1Y w historii armie, s\worzo mię Radziecką utworzono po to, a- cla naszych oraczy ł hutników, 
Qe dla parad i defilad wojskowYch. by ochronić świat prze·d ludźmi ego naszych nauczycieli i agronomów. 
Armie te, gdy znalazły się na polu is~yczn::i'oh interesów, którzy w imlę To armia, która pragnie pokoju, po 
bitwy, przestawały istnieć z błyska zysków gotowi są utopić całą ziemiQ dobnie jak pragnie pokoju cały nast 
wlc:zną, wręcz bajeczną szybkośoiĄ. we k!wi niewinnych. naród, jak pra.g-ną pokoju masy pra 
W ten sposób zakończył się pod Se Wiemy, że istnieją jeszcze na cuJące na całej kuli zi.emskiej. Ale 
danem iywot armii Napoleona Ill, świecie ludzie żądni zysltów. Pra- ludzie żądni zysków wiedzą, i;e Ar 
w ton sposób rozpadły się armie, gną oni - w celu podwyższenJa mia Rad1iccka jest straszna w 
Mussoliniego i Anłonescu. kursu swych akcji - zgładzić mi- s.n-ym sprawiedliwym gniewie, Zt! 

Bywały w historii armie, utwor.i;o Ilony ludzi pracy. Wymachują bom r.ie pozwoli niko1nu targnąć się ti:t 

ne dla grabieży. Takie armie wyda J>a.mi. Obecnie chełpią się, że pos1a. ziemię ojczystą. O sile naszej armii 
wały się początkowo silne, a nawet dają superbomby, mogące doskona świadczą minione latl!., lata naszc1i10 
nie:nvyciężone • .Jednak~e, gdy napot le zast~pić Majdanek i Oświęclm. smuUrn i naszej cl1wi\ły, lata mt,Ju; 
kały na praw!lżiwy OJlór, glm:ly, ai Hodują bakterie dżumy I szczy~llc du i lata za.płaty. Ludzie żą(lnl Z)S· 

bowiem gra.bieźcY nie mają, oclwz.g1, się posiadaniem liil>ora.toriów, pro l>iiw boją się powtórzenia ro~u 
~walcicicle nie ma.ją siły, a najez- dukującycb truciznę. Przez 4 la.ta 1941, ponieważ zbyt dobrze pamięta 
d:icy _ wy~rwalości. bez przerwy, codziennie, rano '· ją, ie po tym roku nastąpił rok 

Tak zakończył się żywot rmii wieczorem, nawoiuJą do nowej woj 1945. 
Napoleona I, tak skończyła armia. ny. Jeśli si~ jeditalc ta nowa wojna Oto dlaczego z taką miłością, na.­
Hitlera. z bombami i superbombami, z ba- dz•eją i ufnością spoglądają na Ar 

Armia Radziecka jest pierwszą w kteriami (lźumy i gaza.ml trujlłCJYml mię Ra.:zlecką wszystkie narody Eu 
historii armi!ł ludu. Armia ta. stwo jes~cze nie zaczęła, to ;jedynie db· ropy I Azji, wszyscy ludzie pracy, 
rżona została nie w celu poskramia tego, ie Armla Ra(lzicck~ Jest 110- bez względu na miejsce ich za.tniesz 
ńja. ludzl pracy. Utw~HO~C:> Jlł nlc t~a. • spadkobiercy Hitlera bOl:\ kania. Przedmiot naszej chwały, rę 
dla zaprnięcia cudzych ziem .me •&ię JeJ połęgl. . ~ , 1 to· 
. i . zlfchwaly· eh wa- Mo.rą WYmacbiwaó bombami ~ koJmla naszego szczęsc a, os 1a po 
~ organ zowan1a • ~ ..... ki :> • - . .... . 1 · k • ł .1 lk ... _. ..._..,_.„„ 
""ailo~W i -i:.. _ -"'ll...~tiń1.t"W •• naracr. ,uner.bo~\Jainł. Ue .'1USZ~ zapr,aJD~e„. i l;>JP - o :w„e a ~ .,.„1a &WOUE .... • 

l!@!fil!JJ,. ~.~L~=="'°~"""'"""" --..><: l" .nle ,iilW.Jim(łJiuomma'6 I aa•' kilf 

da.jność produkcji ró1llej, która. w ro· 
ku ubiegłym przekroczyła produkcję 

roku poprzedniego. Przekroczono rów­
nież plan dosta.w artykułów rolniczych 
dla. państwa.. Produkcja zbóż przakro. 
czyła. produkcji! z roku 19ł8 o V,6 
proc., a. sta.n pogłowia. zwierząt d<>ma 
wych V."Zl'óst o 13,2 proc. w. Sto!llllltU 
do roku JJOprzedDiiego. Pia.n pracy w 
Leśnictwie zo;tał wykonany w 110,Ji 
proc. 

Rewolucja L utowa uświadomiła. czo· 
chosłorrnckim masom pra.cuj!!eym ich 
siłę i rolę w państwie, co wzmogło za. 
pał do pracy i entuzjazm przy budo· 
wie własnego państwa ludowego. Po 
lutym 1!)48 roku '>7.rasta 1v Czeehoslo. 
wa cj i nieustannie wsp6łzawodnictwo 
socjnlistyczl)e ora.z ru~h racjonl!l1iza· 
torstmi. i wynalazczości. Pierwszym 
cta.pcm tego l'nchu był okres zobowią 
:mń robotniczych , podjętych fila ucz· 
ezenia IX Zja zdu Komun~stycznsj 
Partii Czechosłowacji, Sukces osią.gnię 
ty nn. t ym eta.pie oraz płerwszo d1>· 
!iwiadezenia, zebrane przez klasę ro· 
botniezą, stały sit podstaWt- noWYch 
akcji, kt.6rych w;yDiki przyniosły prze 

k.TocZeniie planu gospoda.rc2.ego 1949 r. 
Produkcja przemyslowa wzrosła. w ro 
ku . ubiegłym - w porótvna.nin z ro· 
kiem poprzednim - o 8 procent . a. w 
porównaniu ~ r okiem 1947 - o 16,8 
prllc, W par61vnnn.iu z poziomem przed 
woj1mnym produkcja. przemysłowa 

'\'zrosła. & 11,5 proc. Wytwarza uie 
t!rodków prodnlrnji wzroslo - w po· 
r61t-oaniu ze stanom przedwojennym 
- o przeszło 40 procent. 

N'ależy podk_rcliliG, :i:c przelllysł cze­
chosłowacki obecmie, w okr~sle planów 
gospodarczych, pr odukuje, a częściowo 
i eksportuje wiolo t owarów, których 
przed wojuą. nie wyrabia.uo w Czecho· 
słowacji. Wspaniale rozwijają. się prze 
myhły: metalowy, hutniczy, chemicz­
ny, wł6kienn!i<:zy i inne. Sto.le te~ 
wzrasta. wydajność pracy, która. w 
roku ubiegłym, w porównaniu do roku 
1948, wzrosła o 3,5 proc. Również 
tra.nsport przekroczył pła.n przewozów. 
Plan bude>wnictwa został wykonany w 
102 procentach. 

Te sukcesy gospQda.reze umoźliwify 
wzrost stopy życiowej mas pracuj~· 
cych. W wyniku wykonan'ia. planu 

zniesione zostały kartk.i na chleb, m:i,· 
kę, produkty mi;.czne, a w dniu 1 sty· 
cznia. br. znicSiono kartki no. wiele to 
war6w przemysłowych, a m. in. na. o· 
bnwie i towary włókiennicze, przy 
czym nnstąpiła. ob11iżka con tych to· 
warów. Wzrasta spoży"ie miesa, masła, 
cukru, mąki i innych artykułów iy· ' 
wno.ściowych, mutr.riuł6\V włókienni· 
czyd1

1 
obuw:a itp, 

Swoje poważne zdobycze gospodarcze 
zawdzięcza naród czechosłowacki Wiel· 
kiemu zwycięstwu, odniesionemu nad 
rodzimą i międzyna.rodową. rea.kcjł w 
dniach lutowych. On.o utorowało drogę 
dla. rozwoju czechosłowacji ku socja­
lizmowi, dla niei;rzerwa.nego wzrostu 
produkcji przemysłowej i rGlnej, dla. 

wzrostu dobrobytu szerokich warstw 
ludno§cl. Swoje zdobycze zawdzięcza 
również naród czechosłowacki pomocy 

Związku Radzieckiego oraz ścisłej 

współpracy ze wszystkimi krajami de­
mokracji ludowej, kt6re pod przewo.­
dem ZwfąZku .Radzieckiego budujł u 
siepie podstawy socjalizu::x. 

fundusz (IJspftłzawodnictwa Pracv -
Stale pogłębianie form i rozszerza­

nie zasięgu współżawodnictwa pracy, 
wzbora.c0111eCo u procu Planu 6-łet­
niego nową, wyższą postacią - zo­
bowiązaniami długofalowymi - od 
dłuższego jui czasu wymaga.Io uregu. 
lowania zasad przyznawani:1t nagród 
wyróżniającym się robotnikom i ca­
łym zespołom. Panowała w tej dzie· 
dzinie duża dowolność: szereg regu· 
Jammów i instrukcji, różne przepisy 
w zbiorowych ukłaclach pracy Hp. 
'fen stan rzec7.y nie sprzyjał rozwo· 
fowi współzawodnictwa W' takim sto­
pniu, w ja.ki.in m~łyby i '10wllt­
ny sprz.yjać ,jednolicie ustalone zasa­
d;i.· dysponowania fnndus.zami nagród. 

Dlatego też sp-rawa funduszu 
współzawodnictwa pracy 7.najdzie u· 
stawowe unormowanie - podobnie, 
tdk to si<: stało niedawno ze sprawą 
fun <lmzu zakładowego. f ymczasem 
Zi!Ś Komitet E1':onomicz.ny 11.ady l\.1i· 
nistrów ustalił zasady wyna;;radza­
nia wspólfawodnicząc1 eh na rok 
1950, dzi~lłi <·rnnm zbliźvllśmy się 
do ostatecznego uporządkowania le· 
go ważnego problemu. 

się ze6.PIO}ów i gnip orąz dóJ.a praoow 
ników, Jrtórzy madą speoJainie wy­
SCllkie ~ 

Wreszcie 5 proc. funduszu pozo­
staje w dyspozycji Centralnej Rady 
Związków Zawodowych, która na­
gradza sumami pieniężnymi i cenny· 
mi podarkami pracowników w za­
kładach wyróżnionych w e współza. 
wodnic~wle zakładowym, branżowym 
itp. 
Ważnym momentem uchwały Ko· 

mitetu Ekonollticził.ego jest uwzględ· 
~ potrzeb o:rgania.acyJn:vcłl i pro 
pagandowych ruchu wspólzawodnic· 
twa, Zarówuo komitety zakładowe, 
jak główne, jak wreszcie CRZZ dys· 
ponować będą pewną częścią fundu· 
szu na te właśnie cele. Niewątpliwie 
przyczyni się to do znacznego pod· 
niesienia sprawności organizacyjnej, 
a tym samym do dalszego pogłębie· 
nia i umasowienia ruchu. W ten spo· 
sób stworzone zostanit podstawy dla 
syslematycznej p1>pularyzacji współ-

zawodnictwa pracy, a przede wszyst­
kim - dla popularyzacji osiągnłęó 
przodowników pracy, racJonallza.ło­
rów i mistrzów oszczędzania. 

Na jeszcze jeden przepis uchwały 
należy zwrócić uwagę, Głosi on 
mianowicie, że wyplata nagród w 
:zakładzie powinna nastąpić bez­
zwłocznie po ustaleniu i ogłoszeniu 
wyników współzawodnictwa pracy. 

W sumie - postanowienia Komt­
tetu Ekonomicznego - sprzyjają jak 
najszerszemu T.ozwojowt socjalisty cz. 
nego współzawodnictwa, podstawo­
wej dźwigni wykonania zadań Planu 
6-lelniego, 

Organizacje partyjne l związkowe 
powinny nie tylko szczegółowo za· 
zna.jomić się z przepisami uchwałv 
Komitetu Ekonomicznego Rady Mi­
nistrów, ale wziąć jak najaktywniej­
szy udział w kontroli stosowania no­
wych zasad podziału iunduszu współ• 
zawodnictwa. 

Mimo nacisku biskupa Kowalskiego 
„Caritas" w Grudziądzu rozpoczęła pracę 

Uchwala [(omitetu Ekonomicznego 
przewiduje mianowicie utworzenie 
w każdym przedsiębiorstwie i>ań­
~twowym i spółdzielczym specjalne· 
go funduszu współzawodnictwa pra· Nowy zarząd „Car ilas·· w Grudzią kapłana wywiera presję na księżach. 
cy, w wysokoilci 0,8 pror. planowa· dzu z prezesem ks. Chmurzyńskim na współpracownikach „Caritas", 
nr-go funduszu plac dla danego za. czele, rozpoczął swe prace od urucho \Vskutek nacisku ks. biskupa Ko· 
kładu pracy. l'śtalone zostało jedno· mienia kuchni ludowej, z której ko· walskiego, prace placówki „Caritas" 
cześnie ż~ trzy czwarte tego funduszu l'zv_·s ta ponad 400 podopieczny.eh i nie 1 · E 

I 
przy para ii sw. l'viikołaja w Grodzią. 

pozostają w przedsiębiorstw e i prze- zamożna ucz"ca się młodzież. dz ł 
d 

, • „ u, zosta y bez powiadomienia i zgo 
znaczone są na nagro V dla wyraz· Po o trzyman1'u na 1n"rzec roku d adm ' · t · h ł dz • . „ y mis racyJnyc w a panstwo 
ntającycb się 'Y indywidualnym i ze· b1'e·;, dotacJ·1· '" ''"'sokośc1· ponad po· ł \vych za• · 'k 

l ··~ d · t · F ~ ~ ' , . . •'?eszone przez w1 arego pa-
s po owym wspou.awo nic Wle. un· miliona złotych. nowy zarząd nawią· rafu, ktory ponadto wprowadził w 
duszem tym za'kłado·wy komitet ZllJ·e Ś•'1°sle kontakty ~ 254 od-'~'ała· błąd d C · " ~ • LU.i nowy zarzą „ antas w Gru-
~1 s1iólza wodnictwa dysponuje w po· "" i, informuJ'ąc s i"' o ich potrzebach. dziąd ·1 · 
r&zumienlu il. dyrekcją zakładu. "' "' . . zn, ~rzemi cza1ąc sam?wolne zli 

20 proc. zakładowego funduszu Spo!e~ństwo . miasta Gruda:1ądza, kwidowame pracy tej placowki. 
przekuuje się efo głównych komile· docema1ąc obecnie owocną p_ra~ę no· Fakt ten spotkal się ze zdecydowa· 
tów współzawodnictwa pracy (np. wego zarządu nad uzdrowieniem gru· nym potę . ni . . 
włókniarzy, górników, czy hutni· dziądzkiej „Caritas", je~t t~ bar· pie ~m ze ~trony m~eJsco· 
k6w). Głó-w·ne k omitety prtyz.."lają na j dzie j oburzone ~etodam1 ks. b1s~u~a wego społeczenstwa 1 pozbawionych 
grody dla w yb itnie w:rróin\aj.ących Kowalskiego, ktory wbrew sumieniu I pomocy podopiecznych. 

Rozgromienie antypartyjnej grupy Furubotna 
wzm.ocniło szeregi K P · Norwegii 

Nadzwyczajny Zjazd KPN aprobuje politykę Kierownictwa 
OSLO (PAP) . - Jak już donosiliśmy - w Oslo rozPoCzął się I Rad4iecki. 

Nadzwyczajny Zjazd KomUlli,;Łycznej Partii Norwegii. Zjazd powita- Kończąc swe p1·~en1ówienie Loe-
ly óele.,.acje br a t.'lich oartii komunistycznych i robotniczych: KP vlien wskazał, że po r o:r.gromieniu 
Danii, Finlandii, Hi;;zpanii, Uumuń;;kiej Partii Robotniczej, Polskiej ant ypartyjnej frakcji F urubotna, za 
Zjednoezo1\ej Partii Robotniczej, ~iemieckiej Socjalistyc:mej Partii. którym wypowiedzia~ się zaledwie 1 
Jedności, KP Szwecji i KP Francji. procent ogółu członków p ar tii - ,par 

Następnie odczytano depesz~ KC I ściśle ' wspólpracujll: przywódcy partii tia znala:.ła się na ~laku słusznej 
WKPtb), Bułgars.kiej · p arti i Komuni socjaldemokratyczneJ. polityki. 
stycznej, KP Czechosłowacji, Anglii Loevlieu z siłą, podkreślił, że pakt Następny referat p.t . „Najbliższe 
oraz Węme.rskieJ· Parti i Prncufacy :h. atlantycki wyznaC!la Norwegii rolę za dania Partii'' wygłosił członek KC 

„. d 1 · dl Petersen. 
Referat pt. : ,,O jedność pa1·tit, o szczególną, prz~ e. wsz!st um a te-

sluszną linię generalną i praktykę" go, że Norweg111 JC~t Jedyny~ tn·a- Po referatach odbyła się dyskn&ja, 
wygłosił prz~wodniczący partii Loer jmn paktu a~lantyck1ego, ktory ma. która dała. VO'l'ilZ całkowitej apr oba­
vlien który wskazał, że zwołanie wspólną gra.nicę z ZSRR. cie uczeętników Zjazdu dla polit yki 
Zjazdu Nadzwyczajnego stanowi .1a- Zadaniem partii - powied2iał Loe Komitetu Centralnego. 
turalne i konsel.."Wentne zakończenie vlien - jest zmobilizować miłujący Z kolei Zjazd zatwierdził Spl'awo­
rozgromienia grupy frakcjonistów pokój naród norweski do walki prze- zdania organizacyjne i finansowe i{o 
Furnbotna, kt6ra stoczyła się do ro- ciw~o p:zygotowa.niom w~ji:nnym: mite~u Centralnego oraz przekazał 
li nędz.nych najmitów wroga klaso- Kra3 mUSl zerwa~ z obecn;i hmą poh Konutetowi Centralnemu do dalszego 
wego: a.nglo-a.merykańskiej kliki wo tycm~ i zająć miejsce w obozie poko opr acowania pr<Uekt zmiaey ~tłl-tutu 
::iemiei ora.z vodzimej reake.ii. s któX'4- ju. na którerro czele stoi Związek partyjneio. · 



Dojrzewają- nowi ludzie 
W ośrodku szkoleniowym ~ Spale kształcą się kadry przew.odniczących 
spółdzielń produkcyjnych i dyrektorów poństw. ośrodków maszynowych 

Lasy spalskie są teraz pełne ciszy. Umilkły przed laty1 jazgoty 
psiarni wielkoksiążę<.~j i sanacyjnej sfory. Echo nie powtarza już 
huku v.rystrzałów do grubego zwierza, ani też Wl'Zawy myśliwskich 
biesiad. Przeciwnie~ prz.y wjeździe do Spały widnieją. tablice nakazu­
jące ciszę, zabraniające używania sygnałów samochodowych oraz ja­
zdy bez tłumików. Nic dziwnego - obecnie w dawnych pałacykach, 
williwh i pensjonatach uczy się na rozmaitych h.cirsach kilkaset osób. 
W dawnych apartamentach urządzono pokoje sypialne, w balowych 
koninatS;ch - sale wykład-O-we, świetlice. 

l\Iy, w Dakowem, wiemy der 
brze, że jeze1i t en krótki okres 
wspólnego gospodarowania tak 
nam byt poprawił, to w przyszło­
ści żyć bildziemy dostatnio. 

Tow. Dziurda patrzy w olmo i po 
wiada: 

* * 

'k ..: * I Pomożemy naszym braciom chło-

T ow. Józef Sekulski jest z ~w<}· pon1 w walce z wyzyskiem, z wszy3t 
du ślusarzem. Na kuvs zastęp.o kimi machinacjami bogaczy wiej· 

c6w dyi·ektorów POM w Spale przy- skich i nic dopuścimy, aby pomoc pań 
jechał z Wrocławia. W ruchu robot- stwa, płynąca na wieli szeroką stru­
niczym jest już od 1923 1·. Za przy gą, była. przec11wyty-wana przez wTo· 
należność do KPP był p1·zez sądy sa gów wsi - wiej~kich kapitalist-ów. 
nacyjne kilkakrotnie skazany na wię Cieszy mnie to, że będę pracował 
zienie. W więzieniach i w Berezie na tym odcinJ..."ll, że wezmę bezp-0śre­
Kartuskiej przesiedział 12 lat. Ten dni udział w cementowaniu i utwier 
wypróbowany partyjniak z zapałem dzaniu sojuszu robotniczo-chłO'Pskie­
mówi o oęzekując&j go pracy: go, fundamentu Polski socja.Ustycz· 

- „O sprawach rolnyc11 dawniej nej. A do Polski socjalistycznej idzie 
nie wiedziałem dużo. Teraz 110 kursie my coraz inybciej. Gdy 1.aczynały 
wiem już wiele; a i podczas pracy u- się b.-uTsy w Spaile, było rlare­
zupełniać będę swe wiadomości. Gdy jestrowanych 147 spółdzielni produk 
się do r oboty ma przekonanie i chęć cyjnyclr-w Polsce. D:r.iś jest ich około I 
- to żadne trudności nie Sil strasz- 500. Nastąpił przełom, .ruszyły na 
:c.e. Jestem przekonimy, ie po ukoń- wsi lody nieur.a.sadnionej nieufności 
ezeniu h."Ursu będę się w PO)! czuł do nowych form gospo<la1·owania." 
nie go.rzej, niż w :fabryce. ::. ~· " 

Pa1istwowe Ośrodki Ma~zynowe Gdy wyje.żdżaliśmy ze Spał),· Pili­
mają wiele do zdziałania i będą. wiel cą s1tł'ywała kt·a. W tym ro1m 
ką pomocą dla spółdzielni. My, i·obot wiosna nadchodzi wyjątkowo rychło. 
nicy, zatrudnieni \\T POM, swą co- Szybko również zbliżają się nowe, 
dzienną prac~ pogłębimy i umocni- ja.;ne <lni dla wsi polskiej. 
my sojusz robotnicz<vchropski. K., z. 

Młodzieżowi przodownicy z PZPB Nr. 2 
otrżymałi nagrody 

Niedav·no odbyła si~ w saii „Melo­
dram" urnczystośC: rozdania nagród 
młodym przodownikom pracy /. pz·p B 
Nr 2. 

37 młodych prządek i tkaczy - zwy 
cięzców we współzawodnictwie otrzy· 
mało cenne nagrody: teczki. rękawi­
czki, pantofle, serwisy, kmnplety ble· 
lizny. Sekretan: organjzacji podsta· 
wowej i przedstawiciele rady zakła­
dowej w gorących stowąch przemó-

wili do młodzieży, nuwołu14c 1ą do 
dalszych wysiłków ula dobra Polski. 
ludowej. Potem iabrata głos młoda 
prządka, Maria Wieczorek, wzywając 
by młod7ież rozwijała, coraz sze­
r::ej współzawodnictwo pracy i po· 
dcjmowałd cllugofa!owe zobowiąza­
nia produkcyjne. 
Występy :i:espołów z PZPB w Ru­

dzie Pab. -zakończyły t~ podniosłą 
'Uroczystość. 

Znamienne • wynurzenra 
l<ea1ccyj11a prasa francuska, l~tóra po 

ares:toimniu Robineau i jego s::ajh•i 
u'olp głośno na c:tery strOJiy śu:iat1L 

o niewinności schwytanego szpiega 
musiała, oczy":iście, mocno· ·spu.ścic .t 
to11u w oblic:ru przewodu $lldo1cego 
i w)danego przez Trybunal wyroku 

Taki np. półurzędowy dziemulc pa• 
ryski „Le Monde" („świ<It'<J krzy• 
wiqc si.ę i kr:tus:;qc, !l:lml$ZO~ byl 
jednak napi.sać w końm, że „ni~ 
moina niczego zarzucić sposobou,'i 
11rou.1Qdze11ia obrad .prze:;; pr::ewoO,. 
niczqcego Sądu, gdyż poszanat0011ie, 
niekiedy aż przesada. (!) procedury: 

f ormalr.ej, było 1ednq : jego stałych trosh„. Obron.a odbywała się w tro­
nmkach mabym.alnej su'Obody" - scuierdza równocześnie cytou;any 
a:icrmili. 

Ale ci.m;.e ,.Monde" - z okazji procesu - poz1co'lil sobie również. 11a 

wyrmrzenia innego rod';llj1t. Suc:ierd:iwszy, :ie sprawa Robi11eau ~'la dla 
rzqd11 francuskiego sprat('q „przylrrq", „Jfonde" pisz<': „Miejmy nad:ieję, 
:ie 11<.s.w. 8łużba wywiadou.;c;a ::rowmie lekcję, wynif•<iiącą z tego procesu ... 
Polacy, oczywiście oburzaj!] się, i:e wy.~yialiśmr szpiegów na ich teryto­
rium, my zaś pmt"inniśmy oburzać się jeszcze bardziej, ie wysyłaliśmy 
szpiegów t.al.: nęd::J1ycl1„.". 

/, tego rodzaju wymir:eń pólof icjalnego d::ienn~ka wypada wyciągnąć 
wniosek, • że hola, l.:tóre reprezentuje .,:lfonde" nie zamier.::ajq, b.vnajmn.iej, 
;z;re;;;yg11ou;ać ;: roboty <.:piegowsf.·iej na terytorium Polski, z którą r.::qcl 
francu.ski po:ostoje foml(llnie w siosu11Jwrh .. przyja.:mych·' i .. ,.;ojus:rni· 
l'ZWh ... ". Chodzi tvlko u to. bv ur•hor11111~,- tei robot) byli mniej „11ę"<l::11i", 

1 • lepiej 11r:~·go1ou.1mi do ;;111.wcłt; s:pif';:t~wskiego. by nie dali się fottco 
z-.demmJ.nimć. '' po e1nmtualuy111 ::.dema.~Jcawaniu - wchowyimli !~ ina· 
c:t'/· 1uż J(.•;,,,;,.1e<iu. 

ff yd.<tJI' ,,i{' "'"" jeilnak, że nuwe in.strukcje nie d11J;;q lt>pszrch rezulw· 
'tów nii: swrt•. 

Zroz111me11ie 1stof.y podłych metod imJJl'rialistów przenika już cale 11ie· 
mal .11nsze spoleczefistwo, kwrr uzbrojonf' w 11chwaly III Plenum wyka­
:::uje cora:: więks::q c:::uj11ość na zakusy wroga. klasowego. 
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usiłu.ją dławić . słuszną krgtgkę 

Podjęliśmy wezwanie 
Zakładów Bielskich 

Widowni<-1 bvła cel wieczór pełna publ1cznoś-
c-i. Po czw'.lrtkowej ~remierze przedstawienie 
piątkowe i sobotnie było wykupione do osta­
tnich rzedów. Aż przyszłR niedziela ... 

Minęło 20 lat od tych dni - gdy rewolucyj 
11a sztuka doktora: Wolfa gromadziła tysiące ro 
botników i inteligentów łódzkich w teatrze 
przy daw11ej Cegielnianej. Dwadzieścia lat, któ 
re preyniO'Sły kllęskc; faszy;:tom nielllieckim i pol 
r.kim. 

BiPlska Fabryka Maszyn Włókienni· 
czych wezwała niedawno temu za­
kłady nasze - Łódzka F-kę Maszyn 
Jedwabniczych do współzawod11i­
r:lwa pracy. Na przed~tawieniu niedzielnym -- w trzecirr. 

akcie s21.uki ~ na widowni rozleg!y się jakieś 
r.odejrzanc fzmery . Klos krzylroąl his~ery~z-: 
nym g!o~em : - „Swialłn"! Aktorzy zamemow1 

Pracownicy d:dnłu finansowego li nu -;cenie. 
z P.Z.P. Dz. im. SkłodowskieJ wyszli Ludzie zaczęli gwałtownie lrzec oczy - te-
ze słusznego założenia, i:e przedter· atr zapełnił się silnym gazem łzawiącym. 
minowe podsumowanie osiągnięć z<1 To endeccy „kulturtragerzy"-sojusznicy hitle-

b" ł r 1 łe l rowców rzucili bomby łzawiące na salę - by rok u ieg Y pozwo 1 nil r~c 1 przerwać pr7.cd•tawienie. 
p11ejście. do nowego systemu księgo- Oburzona publicmość zatrzymała natych-
wości i usprawni wprowadzenie go· miast sprawców - jak się okazało ~yli ni!'n.i­
li.P.Ódarki planowe.i. ;ll::.r:li:>u..:„ G:ickowski. Jan Radłowsld. Roman 

Prof. dr. Wolf 
Smołaga .. Tan Woźniak i 
Paw.lowski o1<a7.ał się 
Obo?.U Wielkiej Polski, 
,.endecji". 

Aleks:mder Pawłowski. 
prezesem powiatowym 
1:eszta to szeregowi 

Zawezwana policją - zwolniła natychmi~,;t 
awanturników. Po pr~wietrzeniu sali - prżed 
stawienie kontynuowano w dalszym ciuu. 

Ataki prasy endeckiej nie ustawały. W dniu 
21 stycznia znów rzucono bomby łzawiące na 
przepełnion(ł widownię. żnów garstka endeków 
ua galerii uuądzała dzikie wrzaski, wymyśla-

Dziś Leon Sclliller - reżyser ,.Cjankali" -
1est dyrektorem Teatrów Państwowych w War 
l-.i7.;nvie. Dyrektor Karol Ad\ventowicz - na ki\> 
t·ego głowę sypał;v sic~ gr·omy endecko - faszy­
!.iowskich kalumnii ·-- święci 50 - lecie swej 
pięknej pracy w służbie rewolucyjnego teatru. 
Doktor Wolt -- przepra~zam - Ambasador 
Wolf - jest. przedstawicielem rządu Niemiec­
kiej ,ąepubliki Demokratycznej w Polsce. 

Łódź robotnicza wita Go jak starego. dobre 
go znajomego, któr:i,· sztuką S\v·oją przed dwu­
d~ie,;;it:u łaty narmązał serdcc-~ny kontakt z ma­
sami pracującymi naszego miasta. 

Henryk Rud.niem· 

W dniu 11 lutego br. na wspólnym 
zebraruu załogi wezwtmie zostało od· 
czytane i wśród entuzjastycznych 
oklasków przy jęte przez ogół praco· 
wników. Po przy jęciu wezwania ze· 
lJrani uchwalili rezolncję. w które· 
zawiadamiają bratnie zaktady w Biel· 
sku o przystąpieniu do współzawo· 
dnie twa. 

H. Bogusławski 
korespondent fabryczny „Głosu:" & 
Łódzkiej F·ki Masz. Jedwab, 



Przodownice społeczne t K. 
obradują 

W tych dniach w DZIELNICY 
SRóDl\llESCIE PRAWA LK odbyła 
się NARADA PRZODOWNIC SPO· 
LECZNYCH LK z mniejszych za· 
kładów pracy. (Odprawy prz1>downic 
z większych zakładów odbyły się jui 
na. terenie p1>szczcgólnych za.kła· 

... 

dów). 

ni:a:~~ar:~~~~~~d~1!6 :~':!:: Kobietq pracą wzn1acniają pohój 
nych i politycl!flych, a. na. ich tle -

ROLI I ZADAŃ PRZODOWNICY o • • '., J p k . 
:;.~rr:;~!~r:~~::g:,;~;:1:; ~!:!. vv arly o OJU 
dowym Dniem Kobiet, oraii .i:ob()wią.- I 
7anfa długofalowe kobiet w łódzkich Tego roku obchodzimy Międzyna· Łodzi O.statnio również napływają dowego Dnia Kobiet: ·postanawiają 
zakłada.eh pracy, Zw1·ócoJ1.o xównież rodowy Dzień Kobiet w c,z.asie, gdy zglojzenda ze strony kobiet nie pra- w dniach 6, 7 d 8 marca zorganizo· 
uwagę na · krmieczność udziału przo- na całym świecie rnsną oraz potęż- cujących rz:awodowo, a prowadzi.!- wać Warly Pokoju - na wzór wsu;>a · 
downie spolecmych J.,K w wyJaz· nieją ~iły o-bo~u J>okoju i postępu, cych ~we gospodarstwa domowe. niałych his.toryc~ych już Wa:t Sta- I 
da<·h ekip fabrycznych na wieś. ze Związkiem Radzieckim na czele. Setki kobiet _ tkaczek i ()rządek Jinowskich, k~óre tak godnie uczci-

W wyniku narady kierowniczki W dniu tym :kobiety c,a~ego krąju wvkonaly już swe zobowiązania pro ły Roczni.cę Urodzin Wodza mas 
rrup przodownic społecznych zobo- manifestować będą na rzecz nieustan dll°kcyjne i nadsyłają meldunki o pracujących całego świata. 

Kobiety mdziec/.-i(? podc:as oslit111iej 1wjny 11wso1w 1Git:ly udział w u.ul­

~.ach z rwjeid~~'! hillernu·~him. d11jr1c 11ie:liczot1P do1cody bezp1·::.yklad11ego 
po5u.<ięcenirr i 111r•l1ta. Bolwter~l.-r1 śmierciq zgi11i:fo Gulr1 K orolewa, pro1U1• 

dzqc oddział cło m1t<ircia '"' g11iazdo _ l1itlerowshich kambi11ów m.a.1z~7101tycl1. 

Sa zdję~i11 Gula wmz ze mymi najbliżsr.ymi tow(lr::. mi broni. 

"·iązały sję poruszone zagadnienia nego wzmacniania obozu pokoju, o przekroczeniu podjętych zobowią- Do. tej !Pięknej formy wspó.łza­
przenieść na teren swych zakładów który rozbić się muszą wszelkie iz:a- zań. Rozwijające się 111asowo współ- wod.mctwa wezwały nas kobiety 
P~a~Y •• Pracują.<: wytrw~Ie. nad pod- kusy podżegaczy wojennych. zawodn'.dwo przybiera rozmaite for Warszawy. W czas:ie pełnienia W.art 
n1~~en1em P?z1omu usw1~om1enia Akcja uczczenia Swieta 8 M.a.rca my. Ostatnio w łódzkich za.3:ładach Stalinowskich kobiety łódz..1tie wy­
wsród szerokich rzesz kobiet. I rozwinęła się i objęła swym zasię- 1 pracy kobiety przy::tępują licz.nje do produkowały tysiace doda:kowych 

· ZOFIA GOŁĘBIAKOWA giem wszys•tokie kobiety prai::ujące nowej formy uczczenia Międzynaro- metrów tkanin i kilogram6·N prz~- ·································••111•••································'9························· 

Doko·nalyśmy więcej - niz przyr·zeklyśmy 
Kobiety „Trójki Bawełnianej" przekraczają swe zobowiązania 

spełniły już swe zobowiązania dla 
uczczenia święta Kobiet - oświad­
cza tow. Lisiecka. 

Ale nie pozostaniemy przy tym. 
·Do dnia 8 marca jest jeazcze dość da 
leko. Już teraz mamy ponad plan 6 
zobowiąza{1 długofalowych indywidu 
alnych z tkalni elektrycznej, zaś 

akty"\\ kobiecy, który się zebrał w 
tym tygodniu zloż~'ł szereg nowych 
przyrzeczeń. Prz<!d 8 marca podamy 
ostateczne wyniki, wówczas dopiero 
zobaczycie, w jakim stopniu prze­
kroczyłyśmy swój plan zobowiązai1 
- mówi'!- na zakończenie kobiety z 
„Trójki Bawełnianej". 

Poradnia prawna L~gi Kobiet 
pomaga stro'sk.anym kobietom 

No, trzeba rzetelnie zabrać się 
do pracy - mówiła przewodnicząca 
Ligi Kobiet oddział.u A w PZPB ~r 
3, tl>1\-., Herbichowa, kiedy kobie<Y 
z Komisji Kobiecej i L.K. zlożyly 
~we zobowiązania na święto Kobiet. 
Podjęto się zorganizować 31 zespo­
ló"- ilościowych, 1 O długofalowych, 
załoiiyć kółko sąmokształceniowe, za 
kupić książki oraz powołać do życia 
Komitet Obrońców Pokoju. Są. t o za 
dania nie Jada. Ale kobietom z „Trój 
ki Bawelnianej" nie zbywa na. ener­
gii, ani ochocie do pracy. Nie przy­
szło· im to łatwo. Trzeba było wiele Mimo wleOZOł'llą porę w lokalu Zd·rada. malieńska, opuszczenie ro 
chodzić llo oddziaraeh, rozmawiać z Zar.i:ądll Grodz:kiego, kilka.dziesfa,t ko dziny, niepłacenie alimentów dla 
kobiętami, uświadamiać je, aby zor biet cierpliwie oczekuje swej kolej- dziui i brak zainteresowania. ich Io 
ganizować 31 nowych zespołów do ki. sem, to są przede wS1Zystki.m te spra 
współzawodnictwa pracy. Niektóre z nich praysdy po raz wy, w których w miarę moi:Iiwości 

- A zeio1>0ły dl11gof11lowe, których pierwsi1;y, hme uzupełniają, swe t wiadomośęi fachowych pora<Inia 
zorganizowaliśmy 10 - przypomina mniej lub więcej zawikłane sprawy przychodzi kobietom 11: p&mocą. 
tow. Herbichowa - których człon- są.dowe, składają niezbędne dolm- Nie chodzi jednak tylko o udzle­
kinie zobowiązały się produkować od meni~·. przychodzą z prośbą o prze- lanie pirr~ prawnych w ścisłym zna 
1 do 5 kg. przędzy dzie~ie więeej. rzytanie a.kt, sla.wiennidwo w Są· t~nlu tego pojęcia. Pracę swoją. 
Utw~rzenre ich te:i. l!ILwo,nie prr.y- dzie, poradę, lulł 1.redaarowanie pism . Prll.i!ę st1ołee1.i1ą. pojmuje kierownic-
szło; sądnwycih. two por.win! Jako oebronę og11illka 
- Nie zapomin ajcie o kMku 11nmo Z 1>oradnl kor.iysl.aj:i, w 90 proc. ro<l'llinnełtu tej naJważnte,JS'led 
k'lztałceniowym - odzywa Mię tow. łi11lzkie .robotnice, c·.tłonkinie Lit! Ko komórki r;1>ołe<·\t,11ej. 
Sierakowska, które juil powst«lo. biel. Inteligencja pracując·a i n~t;i· Puradtiia walczy również z nało-
Dziś zbicne się ono po raz piei-w- ~ywi - lo coście bardzo nadcy. gleru alkoholi~mu, nama.wiaJąc oj-
szy. · :Będziemy odczytywać w;1V.niej- <.:ckm o.>l<".1:1:dzenia cza.su inlet•e- ców rodzin do leezenla, kłeruJc 
sze artykuły z gazet, sludiować Ż)'<'io sa.ntek porad praAvnycłt udzie.la TÓW ich do odpon'lednich poradni anłyal-
rys Towarzysza SL<1lina oraz wsp61- noc1:eśnie czltry lub pięć osób. koho-łuwy<'h. . 
nie czytać książki. 1'1-Iniej 1okom111ikowane sprawy-!. Skar ~wiaoczenle, ~yskane w elwu 

- A 
0 

książkach to nie pamięta- gi są.dowe, w miarę mo~liwości, s~ dw.tletniej pra.ey poradni, pozwo­
cie 7 - wtrąca tow. Połeć. _ Prze załatwiane z miejsca. liło opra.cować projekt zmian I uzu­
cie~ już mamy 8 książek, które zobo ~obiel;r . zgłas~ają się z~ . ~wymł t>ełnleń obowiąm:fą.<:ych ~rzepi.sów 
wiązałyśmy się zakupić dla kobiet na11stot~1eJszym1 l na·J:wazn•eJS.ZYmł pra.wnyeh. dotyczą.c3'.c~ beta rod~u 
ze wsi Siedlec i ekipa, która poje- t~oskam•, J;>rzychodzą nieraz 1>0 dłu· 1 neco i' prawa. małżensk~o. _ktore 
cl zie tam w najbliższą niedziel ę, może gm1 na_my~lc, 1>0 kilkakrotnym wy- 'T.08~l\ prze.dłofiA>łle właśillwym 
je ze sobą zabrać . I ba.czaniu. niewiernym lub lekkomysl- mynn'l-kom. 

Lecz najważniejsze jest to - do-- nym męz&m. I':. B. I W. M. 
rzuca p1'zewodnicząca LK tow. He1~ 
bichowa, :te pobudziłyśmy do życia Nasi Cz~telnic~ piszą 
K.omite~ Obrońców· Pokoju w nMzym ----.....:"---~~-...;-.-...;. 
r.akładzie. Przecież dotychczas ten Nawiązu1• emy łączność ze wsią 
Komitet nic n ie i·obił. Na zorganizo-
wanym przez nas zebranju rzuciłyś· W tym roku nawiązałyśmy lą.cznoś~ Kob'et. Ka. pierrrszym !:ebraniu zo. 
m,y apel do załogi - „Kto jest za ze wsią. Sójka w powiecie kutno~skim. stał w-ybran~ Komitet Wgpólpracr, w 
pokojem, niech złoży swój podpis". Ekipa naszych układów po przyjet· skład 1.-11.órege> weszli przedstavriciele 
N'o, i zebrałyśmy 3000 podpisów na . · · · l · t n.asz.nh zakładów i -nrzedstawiciele 
oddziale A. dz1e na. m1eJsce porozum1a a s1' s am „ 

Komisja Kobieca l Liga Kobiet tejwi. organizacj'ł partyjn\ i Ligą. wsi Sójka. 
.... „ .... „ .......... „ •.. „„ ........ „ .............. „." ........... „„ ..... „ ••...•. „ .......... 

t 

JAK Sl.E. UBRAC 

Stwierdziliśmy-, !e chociaż Kolo Go 
.!<podyi Wiej!kic]J. we "l'"Si Sójka istnie 
j e etosunkowe> od niedawna. - od ma­
j a. 194.9 roku. - nie szczędzi ono 1ta.­
r afi i wysiłk6w, Przewodniczącą. Koła 

jest tow. Gnlancikowa. Dzięki jej e­
nergii urzą.dzona została zabawa, z 
któnj całk~wity dochód przeznaczono 
n& odb"l'l.dow~ War~zawy. Zorganizo. 
wano rłi'.w11.ież pożyteczny kill's kroju 
i 11rycia ·<]la. ozlonkiń Koh, Szkoda 
jednak, że Koło to ni"e zostało otoczo 
ne należytą. op" eką. przez Kobiecą Ra­
dę Gminną. Z. 8. Ch., kt'6rej obo. 
wią.zkiem jest puecież. tro~ka. o wiej­
~"J,;.ie kohi go1podyń. 

dzy. Pod-0bnie wytęż.oną ~racą w 
trakcie pełnienia Wart Pokoju - od 
powiemy na knowania pod.legaczy 
wojennych, wykazując. że stoimy 
niezłomnie w szeregach narodó;,v 
walczących o pokój - pod prze­
wodnict:wem Związku Radz'.eckiego. 

Dotychczas 6810 kobiet :i:głosilo 
swe [>rzystąptenie do Wart P-0koju. 
Przodują kobiety „Trójki Bawełnia­
nej", które jaz ''VYk <mały 93 procent 
swych zobowiązali 8-mareowych. 
To'lv. Szewczykowa jest duszą tych 
zakladów, ·przypomina co dzień o we 
zwaniu kobiet Warszawy, przeglą­
da zgłoszenia. nawołuje do wyie­
żonej pracy. ,.Nasza .praca - oświad 
cza S•\vyrrl fowarzys.zkom tow. Szew­
crz:ykowa - io najcelniejsze pvciski 
godzące w !Poe,ycje iPOdżegaczy wo­
jennych. Nas:za produkc,ja, nasza wy 
dajność - to po:zdro-wienie li · bo­
dziec dla kobiet, walczących o swe 
wyzwolenie w krajach kapitalistycz 
nych i koloniahiy.::h." 

Wartami Pokoju będziemy us~a­
nawiały nowe rekordy. Nie* nas-z 
wys.iłek w dzie&inie produkcji sta­
nie się wkładem do walki o Pokój, 
niech będzie jak mów1 tow. 
Srz.ewczykowa - pozdrowieniem dla 
walczących o Pokój. 

HELENA K~RAK. 
ktft'. Wydz. Kob1eeegc> KŁ PU'R 

PROGRAM OBCHODU 
Międzynarodowego Dnia Kobiet 

W tych dniach został zargani­
zowany w Łodzi KOMl'I'ET OB­
CHODU MIĘDZYNARODOWE­
GO J)NI.A KOBIET. W skład Ko 
mitetu weszły aktywistki par­
tyjne, ligowe, 21viązkowe, oraz 
prwdownice pracy, jak również 
przedstawiciele władz m iejskich. 
\-Ve wszystl<ich zakładach i>racy 
zostały powołane lokalne komi­
tety obchodu Swieta liobiet, 
które czuwają nad wykonaniem 
zobowiązań podjętych tlla ucz­
czenia. święta, oraz organfaują 
okolicznościowe imprezy roZ'l'yw 
kowe w swych zaJdadach, po­
łączone z 11ogadankamj lta te­
ma.t Swięta. 

W dniach 5-12 marca br. od· 
będą, się w naszym mieście we 
wS<Lystkich .zakładach, 1:atrudnia 
Ją.cyoh kobiety, 1iroczyste akade­
mie, połączone z występa.mł ar· 
tysłyczny.ch zespołów świetlico­
wych, lub zaw0tlowycb. 
Przod~wnlce społeczne · ZOl'g'a· 

niZllją ekb>:t. które wyJadl\ na 
wie!J, dokąd ·zawiO"Ą kslll!żkl dla 
Kół Gospodyń Wiejskich. 

W przeddzień uroczystości de­
legacje kół LK złożą wief1ce u 
stóp Pomnika Wdzięczności oraz 
przy grobie rewolucjonistki łódz 
kiej - Wlady Bytomskiej. 

Centralne uroczystości r,astą­
pią, w dniu 8 marca. Dnia tego 
zostanie otwarta wystawa gaze­
tek ściennych, wydanych przez 
zespoły kół LK. Najlepsze gazet 
ki zostaną wyróżnione ·1„groda· 
mi. Uroczysta ogólnołódzka Aka 
demia - odbę~ie się w saU Te· 
atru jm. Jaracza. 

Program obchodu l\iiędzynaro· 
dowegt> Dnia K1>biet zapowiada 
się w tym roku szczególnie oka­
zale. Kobiety łód~kie, podejmu­
jąc masowe zobowią,za,nia, ucz­
ciły ten wielki dzień l llały w 
ten sp~ób wyraz swej ni~łom· 
nej so-Jidał'ności z kobietami pra 
cują.cyml ca.lego świata. 

8 Marca - będą, one ilJmowa­
ły swe 09i.ą.gnięcla i wytyc..ly 
plany przyszłej J!r&ey. . 

JANINA NOW~KOWA 
k ·ler. Wydz. Kult. • Ośw. LK 

Wzor.owa agitatorka 
~~~-.... ~~--

· 10 w. Wąsówna dobr~e pełni swe zaszcżytne funkcje 
I m6w: na temat naduż:n:, popełnionych 
I w Caritasie. Przyno~ila gazety, po 

kazywala. słuchaczom, jak we vr~"yst 

ki ch miastach uja~·niouo szkoclliwf 
działa] ność jednostek, kierujących do 
niedawna tą in~tytucją., mającą. na ce 
lu śpieszenie z pomocą. najbiedniej­
szym. 

Gdy na szpaltach prasy pojawiły się 
~iadomości o Zakładzi e Opiekuńcz~-m 
w Xamyslowie, prowadzonym przez 
zakonników, kilka kobiet wyrazilo po 
Wl!tpiewanie, czy rzeclywiście osoby 
duchowne mogłyby po:;tępować podob 
nie z dziećmi . 

- Dlaczego nie słyszeliśmy o ta. 
kich sprawach przed l"fojną. - ' pyta. 
ły ton-. Wl!sórrnę. 

Długo i cie1·pliwie wyjaśniała, że i 
przed -wojną. działy się podobne hi sto 
rie, a. wielu ludzi <> nich wiedziało, 
lecz nie wolno było o tym mórrić pn 
blicznie, Sprarry te pozostawalv w u. 
kryci_u i głos opinii publicznej ·był, po 
dobnie zresztą. jak w wielu innych 
~pr~w_ach - tłumiony. Obecp.ie, gdy 
1strueJe kontrola społeczna, gdy Pań­
stwo roztacza czujną. opiekę nad wszy 
stk1mi dziedzinami życia, szczególnie 
troszczy się ono o dzieci i młodzież 

chcą.c wychOWJ""Wać zdrowych i vrart~ 
ściowyeh ludzi. f 

W, Latocha. 'l'ow. Leokadia Wą,sówna pracuje w TotPż kiedy Podgtawovra Organiza_ 
kore11p. „Głosu" z PMS tkalni PZPB Nr 8 już od 1945 roku. rja Partyjna wysuwała najlepsz~ch 

_'l'ow. Wąsówna, będą.ca b;strym ob. 
ser_watorem, doskonale zna ludzi, wie, 
kt~rzy są, najbardziej wartościowi i 
k t orzy są. godni przyjęc:ia do Podstawo 
we_j <::Jrg~n.izacji .Partyj nej. 1\ielu ju~ 
dzi~ki nie.i przYJęto w poczet ka.ndy­
datów PZ.PR. 

Prakt-rczn& sukienki do pracy z 
~eł:lly l~b welwet~ ekronme, ładne i 
łat-we do wykona.ma. 

1 Gładka. &ukienka. za.pięta. ll góry 
na · 3. guziki, pa.tki imitujł: kieszenie, 
w suódnieJ" kontrafałda. 

2. Skromna garson"ka, bluza lPkko 
wyrzucana. z tyłu, z. przodu T>ielkie 
nakładane ldeszenie. 

3. Wyg-0dne zapięci& pnedl:użone na 
!pódnicę, ozdabia „praktTeznie" tę 
suknię . do "Ol'&Cy. 

Godnie 
Dzień 

uczczony 
Kobiet 

Koło Ligi Kobiet przy CZPJG z o. 
kazji zbliżają.cego się Dnia Kobiet 8 
marca podjęło następują.e@ r:-0bowią.za-

nia: 
Podnieść dysc~-plinę pracy zawodo. 

wej i organizacyjnej, uczęszczać regn· 
J:Hnie D& W_Ykłady l'Zkolenia iuPologi. 
cznego ornz; wziąe pod opiekę internat 
żeński I Gimnazjum Przemysłowego, 

znajdują.cy !ię przy ul. Obornick:iej 
~r 25, vr któr.nu przebywają. dziew 
C 7.ęta, relcrutujące się e; absolwentek 
S.P.P., przeważnie sieroty i półsieroty. 

Poza. tym po~tano"!'l"iono przeprowa· 
dzić l!"~r6d podopiecznych dziewczą.t 

akej~ szkoleniową. pod wzgl~dent i de. 
ologie:&nym oraz zawodowym 

korMp. .,Głosu" -z CZPJG 
J. M. W.elcza.rek 

P<iczątkowo była tkaczką,, p6źniej a. <'Zlonków do pełnienia. zaszczytnej 
wansowała na pomagaczkę, Lecz wszy funkcj'i agitatorów pa.rtyjnych, wybór 
•cy robotnicy znają ją. nie tylko dla padł oczywiście również. na tow. Wą.­
tego, że juil oddawna pracuje tutaj i sówną. 
"\norowo wypełnia. s-.re obowiązki. - ::rest młodą. lecz iwiadomą. ro_ 
Tow. Wą,eówna tak żywo interesuje botnicą. i partyjniaczką. - orzekli tll 
$ię vrsz~·stkim, co zwią,zane jest z pro wau,yllze. 
duk<·ją, i okazuje t~·le uczynności w Odkl}d została agitatorką, jeszcze 
spra"1"1""ach tyczą.cych .się robotników, ie części-ej zwracają. się do niej towitrzy 
chętnie zw-racają się oni do nie.i w sze pracy, a i ona obecn:e więcej in­
wieht wypadkach po pomoc, radę, lub I teresuje się ,.-!zystkim, M się i-vokół 
wyjaśnienie. niej dzieje. Wiele przeprowadziła. ro z 

Dalsze zobewiązania kobiet na dzień 8 Marca 
Za przykładem kobiet, zatrudnio- kiń Ligi Kobiet. Na swym terenie 

nych w łódrl!lcich fabrykach - Zll"Ze- w21mogą opiekę nad pracownicą -
szone w Lidze Kobiet wacoWl!l.ice matką. 
Zmrz.ądu Miejskiego rpoddęły liczne . Konkretne izobowiązania podjęły 
zobowiąza:aia dla uetzc.zenia :\fięd~y~ ró~vnież kobie ty, pracujące w szpi­
narodowego Dnia Kobiet. Postano· talu miejskim nr 6 im. Marli Cu1ie -
·wiły one \V"?Jmóc dy.scyiplinę pracy i Sklodo-.\rslkiej. Będą · one codziennie 
zmniejszyć odsetek nieuzasadn.ionej czytały chorym przez. szpitalny mi­
nieobecności. Dalej po.:;tanowiły - krofon wyjątki z. cieka-wych książek. 
rz:ałatJ\viać petentów szybko i uprzej- Bę:ią także nadawały 1Przez m ikro­
mie, udzielając ~zenpujących i fon '.koncerty z płyt. Na szy.::iu i re­
jasnycll ;in.formacjd. Zol:''.l .viązały się peracji bielizny kobiety - cLłonki­
równiea: ożywić <lrl.ialalność kół I nie Koła LK przy szpttalu zobowią­
TPIPR. oraz !POWiekszyć s>::ereJti c:.łon zały się zac-sz.częd~ić 260 tys. zł. 

• 

.A. poza tym każdy do n:ej śpieszy 
gdY. ~apatyka na jakieś kłopoty z pr~ 
dukcJą. Cąsto przybie"a. tkaczka 
skarżąc się na. zbyt ;krochmalon~ 
osnowy, Wt~dy razem idą. do majstr~ 
lu? kierowmka, a. ten już odnajduje 
tnnnego k1·ochmalarza. i poucza " O •O 

konieczności właściwego krochmaienia 
osnów, 

Pewnego razu, właśnie dz:izki niej 
,,:puszczono w ruch" stojl}ce bezczyn~ 
me krosno. ~aj_st_er mówił, że z po­
vrouu braku czrsc1 nie można go wy_ 
re~o.ntować. 'l'ow, Wąsówna sama. po 
mo~ila z_ członkami brygady remonto 
WeJ, obeJrzała wraz z nimi krosno 
,,po~~perała" W magazynie. Potrzebn~ 
częsc odnalazła się. I maszyna nieba 
wem rnsz~·Ia. 

- Xaj bardziej mnie cieszy, gdy mo 
gę przyczynić się do usunięcia niedo­
magali, utrudniających produkcję 
oś-rriadcza. nam tow. ·wasówna 
:lroim obowiązkiem - a'i;itatorki il 
part.yjniaczki - jest usuvrać te bra. 
ki. Wtedy produkcja· wzrasta, a tka. 
cze vrięcej zarabiają., 

Tow. 1\ąsó-.rna mimo swego młode­
go wieku dobrze pełni za.szczytni} fun 
kej~ ag:tatorkl. :M. S. 

.i 
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G l O S PI 0 1 R K OW8 KI 

K.rOili~a PiotrkąWa RacjonaliZatorzy »HortenSJ.i«1fab1yka _im: waryński~e~ 
przodu1e w czystosc1 

... M!U~·,, wykazują inicia·t;w" i pomyslowoś·t Kierownictwo Fabryki Okuć 
Budowlanych im. Waryńskiego, 
otrzymało od Centralnej Rady 
Związków Zawodowych; 43 
ozdobnie oprawione książki z 
zak1·esu bezpieczeństwa ~ higie­
ny pracy. Dar ten jest nagrodą 
za wzorowo utrzymany porzą­
dek w zakładzie pracy. 

. . 

WA2NJEJSZE TELEFONY 
l0-72 Straż Pożarna 

Należy _jednak przyjś.ć im z pomocą 
Istniejący przy piotrkowskiej Marian Wołoszczak wpadł na 

hucie „Hortensja" klub racjona Pomysł, ażeby przy nakładaniu 
lizatorów rozwija się coraz le- tak" zwanych .,nabli" stalowych 
piej i posZ<!zycić się może coraz na piszczele (służące do wydmu­
liczniejszymi osiągnięciami w chiwania szkła) użyć aparatu a­
dziedzinie usprawnień produkcyj- cetylenowego. Dawniej czynność 
nych. Nie ma prawie zebrania, tę spełniał kowal, który, stosu­
na którym by nie ·wysunięte zo iąc system tak zwaneg-o „blasz­
sta.ły nowe pomysły i projektv. kowania" w ciągu 8 godzin po-

Na ostatnim na. przykład ze- trafił nałożyć „nable" na zale­
braniu rozpatrywano kilka no- dwie 5 piszczeli. Dzięki zastoso 
wych wniosków, z 1{tórych na waniu aparatu acetylenowego 
wyróżnienie zasługuje '>'rnfosek w ciągu teg-0 samego czasu moż­
tokarza Władysława Woszczew· na nałożyć 30 nabli stalowych, 

n:a szkolenie fachowe, wskutek I jest Józef Oleksak, który C'zeka 
czego praca ich jest bezplano- już 3 miesiące. na wypłacenie 
\Va. Należy również członków mu premii racjonalizatorsk1ei 
klubu racjonalizatorskiego przy za projekt, który zostdł j 1ż daw 
gotować technicznie. poprzez no zastosowany w praktyce. 
akcję szkoleniową. Stan ten należy zmienić. Na 

10-70 Szpital Sw. Trójcy 
15-87 Pogotowie lekarskie 

uL Stalina 45 

KINA: 

- skiego, usprawniający pro<luk· a przy tym czynność ta wykona 
cję form żeliwnych. Już przy na jest o wiele dokładniej niż 
produkcji dwóch form żeliw· przy użyciu dawnego systemu. 
nych według pomysłu Woszczew Pomysł ten zastosowano już od 
skiego zaoszczędzono prze.s:Uo 8 dwóch tygodni i w praktyc.e cl.a 

Kino „BAŁTYK" wyświetla 
film. prod. francuskiej pt. „Pu­
stelnia Parmeńska", seria II. 

Zbyt mało zainteresowania leży racjonalizatorom, których 
klubem racjonalizatorskim w pomysły zostały już zastos)wa -
„Hortensji" v.rykazuje Komisja ne w praktyce i przesłaP.P do 
Usprawnień przy Piotrkowskim Komisji Usprawnieó„ premie 
Zjednoczeniu Szklarskim. Ko- przesyłać w ustalony~h ustawą 

misja tn nie przestrzega uc;tawo terminach. Trzeba rÓ'wnież \~y 
wych terminów, w którvch mi starać się o lokal dla klubu ra­
leży przesyłać racjonalizatorom cjonalizatorskiego i poprzez ak· 
należne im za usprawnienia cję szkoleniow·ą podnieść przv­
premie. gotowa11ie techniczne członkóY·! 

. Najlepszym tego przykładem klubu racjonalizatorskiego. 

Obiektywnie stwierdzić nale­
ży, że nag1·oda słusznie została 
przyznana. - Ostatnio bowiem, w 
halach produkcyjnych, magazy­
nach i na placu fabrycznym wiele 
zrobiono na odcinku higieny i 
bezpieczeństwa. A przecież w 
za kładach im. Waryru;kjego nie 
jest to wcale łatwiejsze, niż w 
innych fabrykach. Osiągnięcia 
fabryki im. Waryńskiego dowo­
dzą, że przy dobrych chęciach 
całej załogi wiele można zdzia­
łać dla podniesienia. warunków 
higieny i bezpieczeństwa pracy. 

Poprawią się warunki komun~111! klasy pracując_ei 
Początek w dni powszednie 

o godz. 16.30, 18.30, 20.30 w nie 
dzielę i święta o godzinie 14.30. 
16.30, 18.30, 20.30 oraz pora­
nek 10.30. 

• • • 
Kino „POLONIA" wvświetla 

filp1 proqukcji ra.dzieckie.i pt. 
,.I'l..o,nfrontacja". Początek se­
ansow w dni powszednie o go­
dzinie 16, 18 i 20, w niedziele i 
święta o godz. 14, 16, 18 i 20. 

Poranek o godz. 10.30. 

ADRES REDAKCJI: 
Ah 3 • Maja Nr. 4~ 

Redakcja „Głosu Piotrkowskie­
go" przyjmuje inte1·esantów co­
dziennie prócz niedziel i świat 
od godz. 15 do 18, tel. 15-Si. 

Rozdzielnia: ul. Słowackiego 26, 
tel. 15-40 

0głos7-enia przyjmuje od godz. 
8 do 15. 

tysięcy złotych. je on dobre wyniki. 
PowaZrie usprawnienie przy- Racjonalizator ob. Wołosz· 

niósł również pomysł Romana 
Kitla. Skonstruował on miaiio- czak usprawnił również - przy· 
wicie specjalny. gwint do szpili rząd służący do nabierańia ma 
przy warsztacie, na którym do- sy szklanek, tak zwaną „ban­
cie~·a s:ę ~:orki. szklane. Dawniej dajzę". St-osov.tane przed tym 
kazdą „szpil~'· prz\ prz7jściu I .łebki tych przyrządów, zużywa· 
warsztatu na mną produkCJę mu ł · bk · · · t 
sianQ niszczyć, a założenie no- y s1e. szy o J co m1es1ąc, rze-
wej zajmowało dwie i pół go· ba Je było wyrzucac „na 
dziny czasu. Obe<:nie szpilę ta- szmelc". Na miejsce ich kowal 
ką można w l'azie potrzeby wy robi nowe, zużywając do tego 
kręcić. i w:n·sztat może być na- materiał surowcov.ry oraz 2 i pół 
tychtma~i przestawiony_ na inną godziny czasu na sztukę. Pro-
produkcJt;. 0.szczędza się w ten . . 
sposób czas. oraz szpilę, która Jekt ob. Woł?szczaka przedłuza 
może być użyta powtórnie. okres ich używalności o kilka-

Znaczne oszczędności przy- naści€ miesięcy. 

Rem'onty1 młeszkań ~rowadzone bą1łą na szeroką skałę 
Stale i systematycznie Rząd Ludowy zmierza do poprawy 
warunków komunalnych lud~i pracy. Najpow.ażniej.;;zym 
odcinkiem tej akcji jest sprawa mieszkaniowa, która szcze­
gólnie w okresie powojennym wymaga szybkiego i właś­
ciwego rozwiązania. Wiele już w naszym mieście wyremon 
towano domów mie.szkalnych, wzniesiono pewną ilość no­
wych całkowicie budynków, lecz użytkowanie ich wyma 
ga iitałej konserwacji i troski. Odnawianie i r-emontowanie 
najbardziej zaniedbany<:h nieruchomości w Piotrko'v'<e 
stało się więc sprawą zasadniczej wagi, do której - trzeba 
to przyznać - nasze władze m~ejskie odnoszą się z należy 
tą starannością. 

sporządzenia prowizorycznych 
kosztorysów - dażeniem wbdz 
jest bo,~·iem objęcie akcją remon 
tową jak największej liczby za· 
niedpanych nieruchomości. 
Należy się spodziewae, że spra 

wa pracowników odpowiednio 
wyszko1onych też zostanie po­
myślnie rozwiązana - bowiem 
w okresie zimy przedsiębiorstwa 
budowlane prowadziły inten.syw 
ną akcję szkoleniową. Troską 
natomiast napawa brak roz<lz!el 

którą właśnie rozpoczynamy - nika, który dotychczas nie nud­
do usunięcia usterek i wprowa- szedł, mimo, że odpowiednie za 
dzenia pewnych zmian. potrzebowania n.a materfały bu 

niósł rozpatrywany pomysł hut Oprócz powyższyd1 pomy­
mistrza· Bronisława Michałowi- słów przeprowadzane są próby 
cza. Zastosowanie jego projektu nowych usprawnień. Między 
zmniejsza procent odpadków innymi na uwagę zasługuje po­
t>r'ZY pr9dukcji kieliszków. oraz mysł ob. Białacha, dzięki któ­
eliminuje czynność szlifowania, remu będzie można zwiększyć 
która przy zastosowaniu projek produkcję ·lampek tak zwanych 
tu okazuje się zbędną. ,,jupiterków" o 50 pr-0cent. 

------- -------------------- Usprawnieniem można takżę na 
Społeczeństwo piotrkowskie złożyło hołd zwać pomysł hutnika ob. Dzi· 

mińskiego, który pol~ga na od -

W porównaniu z innymi ośrod 
kami mi~jskimi w wojewóc;lz­
twie. bilans prac remontowych, 
prz-eprowadzonych w roku 1949 
w naszym mieście zamknęliśmy 
poważnymi .osiągni~ciami. I tak 
w roku ubiegłym rozpoezęto re 
mónt 59 budynków mieszkal­
nych, z czego przy 14 nierucho 
mościach prace nie _zostały jesz~ 
cze os-tatec~~i~ zak~hcz~n~~ .P~ię 
ta]my. że rok ubiegły był w,łaś­
ciwie pie1wszym rokiem zakro 
jonej na szeroką skalę akcji re­
montowej. Zresztą już w naj­
bliższym czasie zaległości z mi 
nionego roku zostaną wyrówna 

Suma 56 milionów złotych, dowlane złożono już w grudniu 
przeznaczona na remonty do ub. roku. Im prędzej nadejdą 
mów piotrkowskkh w roku rozdzielniki, tym wcześniej bę-
1949, była wystaQ'<:zająca na dzie można przystąpić do praeył 
zapl;mowane prace - jeżeli je- tym większa będzie gwaran~ja 
dnak nie wykorzystano jej całko wypełnienia planu w terminie. 
wicie, to jedynie dzięki zastoso- W większym.niż w :roku 1949 
waniu systemu g-ą$podąrczego stopniu uwzglę&iiono także re­
przy wykonywaniu prac, który monty domów w dzielnkach za 
daje poważne oszczędności. Pie . ritleszkałych wył:lcµiie prawie 
niędzy więc było dosyć. Gorzej przez robotników: odnowione 
przedstawiała się sprawa z ma· zostaną mifidzy innymi nieru­
teriałem budowlanym i z robot chomości przy ulicach Łódzkiej, 
nikaini wykwalifikowanymi. Częstochowskiej i Limanowskie 
Niejednokrotnie zdarzało sie że go. P.rzeprowadzanłe całej akcji 
zabrakło w ostatniej chwil{ma remontów. przez powstałe we 
teriałów do wykonania takich wrześniu ubiegłego roku Komu 
czy innych robót, co oczywiście nalne Przedsiębiorstwo Remon­
wpływało na opóźnienie wyko- towo - Budowlane pozwala przy 
nania planu. Drugą poważną puszczać, że praca potoczy się 
bolączką naszych władz miej- dobrze i szybko. Obecnie ocze 
skich był brak vrykwalifikowa kuje się tylko na rozdzielniki 
nego personelu budowlanego, materiałów, które oby ~adeszly 
brak fachowców. których nieste jak najprędzej. 

bó1i · t· rsl~e:t~ ·Arm·ii~ :RaHzieckiej powiednim zestawieniu pracow-
ników w zespole. Sfosując len 

Przedwczoraj, w 32-roczni<:ę 

powstania Armii Radzieckiej: 
piotrkowska klasa pracują<:a zło 
żyła hold pamięci żołnierzy ra­
dzieckich, poległych w walkach 
o wyzwolenie naszego miasta. 

Uroczyst-ość tegoroczna miała 
szczególnie manifestacyjny cha 
rakter. Wzięły w niej udział de 
legacje piotrkowskich zakła­
dów pracy i instytucji. młodzież 
szkofua oraz rzesze społeczeń­
stwa piotrkowskiego. Już o go 
dzinie 16 · trudno było się prze­
cisnąć przez plac Kościuszki, na 
któtym o<j.była się uroczy .< i 

Hasła na transparentach mówią 
ce o uznaniu dla Armii Radzjec 
kiej. któ1·a wyzwoliła również 
i nasze _miasto spod okupacji 
hitlerowskiej były dowodem. że 
w sercach piotrkowian głęboko 
tkwi miłość dla -Armii Radziec­
kiej i że Je:i święto jest i·ównież 
i świętem naszym. 

Uroczystość otworzył wice­
pre-~ydent miasta tow. ~khaj­
łowski. Z kolei przewodmczą<:y 
Pow. Rady Zw. Zaw. w Piotr­
kowie tow. Lechowicz wygło­
sił referat poświęcony znaczeniu 
i potędze Armii Jładzieckiej. 
„Dzisiejs~e święto - zaz:iaczył 
mówca _;_ jest świętem me tyl­
ko na1'0Clów Związku Radziec· 
kiego, ale także wszystkich na 

rodów mi}uj_ącycb pokój". l system pracy zwiększono pro 
!1--z~ dzwiękac~ h_yr;inu ra- duk<:ję karafek ze 100 na 150 

dziec_k~ego skł.a~a~. ~1ence ?tzed sztuk na godzinę. _Jak widzimy 
staw~c1~le M1~Jsk1eJ R_a~y :Na- więc. ra~jonalizaiorzy w hucie 
:odoW~J, i:om1tetu M<eJ~kie~~ „Hortensja" wykazują inicja~y 
i ~~wiato'\Ą_ego _PZPR, przedsta wę i pomysłowość. Należy jed­
w1ci-el~ Zwi~z~~~ Zawo~ov.~ch, nak przyjść im z pomocą i usu~ 
z.~rzą u MleJSkiego, o:gamza- nąć istniejące przeszkody. 
CJl społecznych, delegacJe robo­
tnicze, młodzieżowe itd. 

Przed Pomnikiem Wdzięczno­
ści przedefilowały tysiące piotr­
kowian, oddając hołd bohate­
rom Armii Rad-zieckiej, pole­
głym w walce z faszyzmem, 
walce o naszą wolność. 

Przeszkodą w pracy klubu ra 
cjonalizatorskiego jest brak 

własnego lokalu, który ujemnie 
odbija się na działalności klubu. 
Członkowie nie mogą się zbie 
rać na narady techniczne, oraz 

ne. 

Warto jednak zastanowić się 
nad przyczynami częściowego 
tylko wykonania planu remon­
tów w przeszłości, bo doświad­
czenia zdobyte w tym ~kresie 
m.ogą służyć do należytego opra 
cowania kampanii remontowo­
o<lnowieniowej w roku bieżącym 

Należy ~toczyć opiekq Ludowe Zespoły Sportowe 
w powiecie piotrkowskim 

ty wciąż mamy za mało. Warto dodać, że fundusze za 

Czynione obecnie przygotowa równo wpływające z F.G.M. jak 
nia idą po linii powiązania pla i dotacje władz państwowych są 
nu z rzeczywistymi możli wościa znaczne, dlatego administrat o­
mi. Lokalny Komitet Fundus!l:u rzy, komitety domowe i właśc1 
Gospodarki Mieszkaniowej 0 _ ciele posesji zaniedbanych mo­

gą przy składaniu wn~osków r~ 
trzymał już instrukcje na rok montowy<:h liczyć na łch pomyśl 

Obecnie na terenie naszego po I Chłopskiej zaczęł~ \\' miarę . szym czasie powstaną i w pozo bieżący - dotychczas zakwali- ne rozpatrzenie. Wszeikie prace, 
Widfo istnieje 35 Ludowych Ze swych sił i możliwości mo- stałych. likowano do remontu 75 budyn wykonywane s·ą całkowicie bez 
::.połów Sp.ortowych, które sku - biJizować ' młodzież wiejsk<J dó · ależatoby, ab)- już teraz, płatnie, co jest. najlepszym do· 
piają w swy<:h szereg·och blisko czynnego tdziału w po.-:;zczegól _ 1eszcze prz~d rozpoczęcieh1 se- ków. Wnioski będą jednak przyj wodem jaką troską otacza się 
~ysi;1c - czynnych sportowców re nyC'h Ze~połach Ludowych . ZtQnu sportowego poszczcgó1ne mowane przez cały rok, tak że 
Krulnjący~·h sii; z młodzieży Oceniając doi \'C'hczasowe o- Zar;~ ;i<l~ Grnirme jak i Gminne ilość ta znacznie wzrośnie. Spec ludzi pracy w dąż.eniu do zapew 
wiejskiej. Cyira ta świa<lcz.y, że: ~i<)gnit;C'ia na tvm odcinku nale Rad:-, Narodowe pon1-0gły gmin nienia im należytycp wai·unków 
młodzież wiejska garnie sic; do ży ;,azn~1cz yr. Ż.l" j~zcze nie n:,m Radon1 Sportowym w przy jalne komisje odwiedzają ·obec- mieszkaniowych. 
:-.portu. 0 1-;iz ~·o\\.odzi. że w po wszędzie prac;1 rozwija się na- gotowaniu koniel~zr.ego sprzętu nie poszczególne obiekty, c~lem (8) 

wiecie. naszym położono .iuż pod leż) cie. Do\1·odcm tcg·o je&t. że t-pOrlO\\'eg<J, w budowie boisk ------------=':..-------'---------
waliny pod ma&OW) rozwój spor 5(j takie gn1in:-, gd1. ie nie wyko itp. Naturalnie, że boiska nie · • · · k 
tu \Viejskiego. Zawdzięczać ·to rzy;:;tamJ <lotych..:t;a:, wszystkich pot1tcbu i•J być o<lrnw Li l t: tj..:J:zo- Obok osiqgn1ęć sq i bra i . 
należy inicjatywie po:istawo- możliwości rozwoju klubów spor nc tal-. jak boiska miejskie. Na 
wych organizacji partyjnych w towych, nic zatro zczono się o leży i·~dnak. już 1eraz przezna- w s'.wi·et li·cy .•• p1·otrkowi·anka•• 
powiecie, oraz zmianie kadr konieczny sprzęt. lokale sporto- czyć na ten cel odpowiednie te-

l K b t 
kierowniczych w samorząda-ch we i boiska. reny, wyrównać i.e, urządzić świetlica spółdzielczej szwal- sportowej, a mianowicie siatki i ··Nowe koło . igi O ie gminnych. Jak wyglądają plany pracy i<1u br~mki (do piłki nożnej), wko - ni .,Piotrkowianka" mieści koszykówki. 

W latach 1945-46 na stanówi- bów - w rokt\ bieżącym? pac: stupy do siatkówki 1 L d. się przy ulicy Sitalina 23 Obok osiągnięć są jednak i 
w Woll Krzys&toporskiei skach kierowniczych zaró\vno Z uzvskanych informacji do - · Pożądanyw. byłoby, aby piotr i składa się z dwóch pomiesz- braki. Nie została jeszcze z u-

Staraniem sekcji kobiece~ w samorz:idach gminnych jak wiad+ujemy się, że przewiduje kowskie kl.uby sp_odowe zainte czeń - z sali świetlicowej, oraz wagi na brak pomieszczenia 
Związków Zawodowych zorg~m i w instytucjach społecznych sie. się .zwiększenie liczby .Ludo- resowały się i<J sprawą i ·przy - lokalu biblioteki. _Załoga „Piotr uruchomiqna czytelnia, chociaż, 
zowano na. terenie Zakładow działo j~szcze wielu bogaczy wych Zespołów Sportowych w szł ' z_ pomocą Ludowym_ Zcs~o kowianki". cpętme przeby~va w załoga domaga się tego. Za­
Przemysłu Spożywczego w Wo: wiejskich, którzy robili wszys - powiecie, wz1·ośnie i·ównież łom :-,po~Ł<?wym. ~n.a1dz1e .;;~ę . s~ve.j ś\y1ethcy, korz:yst~Ją? z rząd świetlicy pomimo nalegań 
]' Krzvsztoporskiej koło Ligi tko. aby nie dopuścić do rozwo- liczba członl.;ów poszczególnych z ~;vnosc1 <J w. _k_azo'Ym . klubie b1bhotek1, rozrywek. swietb~o- ze strony licznie pracującej tu­K b'et" w skład Zarządu koła ju sportu na wsi. Pierwsze zmia zespoiów. Przewiduje się, że w ·cz~sc .sprzętu. Kl?r<J mozna by ,~>ych. oraz, uczę~zczaJąc ~la licz taj młodzieży nie postarał się o 
05~1 · jako przewodnicząca ny zaszly już w roku ubiegłym, roku b~eiącym liczba młodzieży odstąpić poszczego1n~m zesp~orn n~ kursy szkoleniowe 1 ideolo- stoł ping-pougowy. Obowiąz· 

r:·~na aNaporska, jako sekreta1·- a o~tatnio wiele ~działała. reali- wieJskicj \V ~USZ\'111 PoWiecie zo~ sp,orl_o:v):n: n? ,ws~. ' Nalezało g1czue. kiem Zarządu świetlicowego 
ka H.· elena Błaźniak, na .ska1·b· 1 zac1a uchwały B;u~a P_oltlyczne g~ni.zo.wane 1. w zcs~oł.ach wt.roJ b) ~?\\n.tez. ~b1) _ 1n::>t_rukto_:zy Ostatnio na przykład zorga- jest wciągnąć w życie świetli­
nkzk'-' wybrano ob. Krzyzanow- go KC PZE.R, mow1ąceJ o urna· me do 2 tysięcy osob. s1x1_. .owi_ klubo\: _p1<Jtrkowsk1ch nizowano kurs ideologiczny, w cowe całą załogę, co do tej po­
ską . .., . . sowieniy spo_rtu w o~ól~,. a . w _Z~aj_ąc_ s~b1e s~rn:vę, iż. s?o~t wy1_erhah n~ _wie~. _c?le~1. za~z którym l>ie~z~ udział_ 1·~0 ::ąn; ry jeszcze nie osiągnięw. Spo-

Na pierwszym zebramu '?rg~ szczego!nvsc1 spo~t~ WH:~1sk1_0'- \~1e1sk1 1e:;t pot~zn) m so 1uszm- ~a~ia ?1łod~tezy , w1~J~~1e~3 z 7..a- chac~y. Ist~ie)~ iu~aJ . rowmez dziewać się należy jednak, że 
niza.cyjnym pow~łalio do zycia g?· \Vtedy to :'.'łąsm~ orgamza k1em postęp:-1 .zwt~zek Sa_mopomo ~a~a1_n1 na1popul:Jrme1::;z)ch ga· zespoi studlUJ'.\.CY zyc1ory~ ~?- kie1:0\~nłct_w? ś.wietlicy! ~tórc 
n.ą&tępujące sekcJe: kulturalno- cie partyinc bhze1 zarnteresowa cy Chłopskie f po::;tanow1ł celem tęz1 sportowych. warzyłlza Stalina. W nu.i bhz- pot~nf~lo Jt~z w1.ele ~dz_ialac, u-
oświatową opiekuńczą i spół- ły się tym zagadnieniem. w wy usprawnienia ·i umasowienia Sport wiejski trzeba otoczyć szym czasie zorganizowanv zo· sume i te medoc1ągmęc1a. 
dzielczą. Obowiązhiem nowowy- niku czego szybko zaznaczył się sportu zorganizować w każdej opieką. Jest to obowiązkiem za- stanie kurs samokształcenfowy, -„.„„„„ ...... „„.-„ ..... „„_ 
branego zarządu jest, niezależ- rozwój sport'ł wiejski~o w na gminie Gminne Rady Sportowe. równo Gminnych Rad Narodo- oraz kurs ideologiczny II stop- CzyłaJ• cie · 
:uie ocfpracy na odcinkt~.społecz szym powiecie. J(~dty gminne Obecn.te na terenie_powiatu _Pio!r "'.Ych. pod_stawowych organi~a- n}a ZMP. Dobrze pracują se~-1 • • •• 
nvm i kulturalnym, bhisze .za- oraz nowozorg.aruz.owane Ra- kowsk1ego, z 24 gtml!ll, w 17 istrue Ćll party1nych w terenie, Jak CJe dramatyczne, oraz sekcJa. I rozpowszechn1a1c1e 
iiiteresowaniei~..sk~ua. ur.~!lk dy Spor.tu Wiejskieg.·o i lokalne ją i pracu.i11 już Gmin. ne Rady również oboWi<Jzkiem piotr:kow chór.alna. Ostatnio przyatąpio- G"'OS" 
av~n~aiiJJJ' łacó.wffi,..Zw~~fo•....SaJBO.IJ.Omoc.Y. ~tu l\V'iejski~~ a JM na-jbliż.- skK>h_klubQ.w; sP,<>r..towJ!clL nQ do O;t;g~ni~pwatJ.!~:- ~ekęjL_ ł~- -~ ___ _ 



, 

' I 

„ 
Nr 56 

ZE SPORTU Jutro 

Sportowcy Ar •• 
m11 R a d Z I• e c k 1• e 1• w~~~;~e Stalą (Wrocław) 

W niedzielę, dnia 26 lutego r. b. o 

pięściarze 
Włókniarza" 

przodują w wielu h Zs R 
godz. 11 min. 30 '* Hali Sportowej dyscyplince sportu R z. s. „Włókniarz" przy ul. Armii. 
Czerwonej 82, odbędzie si.ę m ecz 

lutego 1930 r. 
Moskwa (Obsł. wł.) Z okazji XXXII rocznicy powstania Armii Ra­

dzieckiej w wielu wojskowych okręgach ZSRR odbyły się masowe za­
wody sportowe. 

zdem faszystowskim oraz doniosłą pięściar.;ki z cyklu rozgrywek o M1-
rolę sił zbrojnych ZSRR w utrwa1enhl st rzostwo II L igi Bokserskiej p()n:iię 
Pokoju na ś·wiecie. dzy drużynami ZKS „Stal'' (Wro­

cła>Y) - ŁKS „Włókniarz". AFERA DYPLOMATOW 
AMERYKAŃSKI CU 

SPRZED W LAT 

Wicekonsul amer~·kański w War­
szawie Robert Halle już od dłuż­
;;zego czasu stal na czele szajki han 
dlarzy żywym towarem. Wicekon­
sul Halle dosta.rcza~ szajce · wiz i 
paszpvriów - za pom0<·ą Których 
hanillarze wywozili do domów pu­
blicznych w Ameryce kobiety - bez­
robotne, IHJ>Szukują.ce pTacy i thleba. 

Wraz z konsulem Halle arcśtLto­
~·ano dalszych funkc.i<mariuszów 
ambasady USA w Warszawie - Mi 

ro.na Zaspałka, J. Adamskiego i Ka­
rLimierza G€1ert.a. 

Ostatnia partia kobiet. którą 
zbrodn:ian.e 7:amie-r?.ali wyw:eźć za­
granicę e:ostała zatrzymana '.V po­
ciągu . '.,.Kurie1· Łódzki„). 

„TALERZ ZUPY·• 
„Głos P ornnny'' i·ozpoczął akcj°ę 

~;pisywani.a a<lresów „ludzi o do· 
brym sercu , którzy gotowi bt:dą cla­
'"rac cod7Ae1mie talerz zupy •b,iedom 
głodujących bez-rO'botnych 16dz­
kich". - ,.Tysiące rod:dn rob&1ni­
cz:1•ch głoduje, dziesią,tkom tysi~cr 
dzieci robotniczych śmierć zagląda 

I 
w oczy" - rpisze „Głos Poranny" -

l(ftlla zwracając się do sumień ?by \n1el'i 
V miasta. Pismo zapewnia p rzy tym, - li - że gfodujące dzieci nie będą przy­

sparzały ofiar odawcom żadnych klo 
' DRIA dl I d• · · (St 1. l) potów. - „Z.jed zą obiad w kuchni, 

• ~ 1. - a m o z1ezy a ma 1 b b" d k · "d d ,,„ " . d 16 18 '>O u za 10rą o garnusiz a i poJ ą o 
„ n 10sna - go z. , , - domu" 

BAŁTYK (Narutowicza 20) · 
„P ustelnia Parmeńska" II seria. 
godz. 17, 19, 21 

BAJKA (Franciszkańska 31) 
„Serenada w Dolinie Słońca" 
godz. 16, 18, 20 

GDYNIA (Daszyńskiego 2 ) - „Pro­
gram aktualnoś„i krajowych i :r.a­
granicznych Nr 9" - godz. 11, 12 
13, 16, 17, 18, 19, 20, 21 

HEL (LegiJnów 2) dla młodzieży 
„Pościg" - godz. 16, 18, 20 

SEZONOWCY WOLAJĄ O PRACĘ 
Do Magistratu udała się delegacja 

wiecu sezonowców - domagając się 
natychmiastowego rozpoczęcia ro­
bót publicznych. celem zatrudnienia 
kilku tysięcy ludz.i nie polJierają­
cych żadnego za.~ilku i ~kazanych 
na śmierć głodową. (. .Kurier I:,ódz­
ki'"). 

Sl\IIERC BEZROBOTNEGO 
20-letni Stanisław Marciniak 

Mistrzostwo moskiewskiego okręgu wojskowego w biegach narciar 
skich zdobył znany narciarz radzierki Berin, zwyciężając w biegu na · 
J8 km. w czasie t :06 :.'.l i ' w l;liegu na 30 km. - 1:48:22. Mistrzem w 
jeżdzie s7ybkie j na lodzie został I•pow, który wygrał 3 konku1en­
cje: l.500 m., 3.000 m. i 5.000 m. 

W mistrzostwach okręgu kijO\\ skiego wzięlo udział ponad 600 za­
wodników. Wśród nich szczególnie wysoki pozfom zademonstrowali 
cii;żkoalleci, ustanawiając szereg rekordów okręgu. M. inn. w wadze 
półciężkiej - Kalimczenko uzyskał doskonale wyniki: w rwaniu -
l.02 kg. i w wypychaniu - 135 kg. 1'\arciarskie biegi płaskie w kon­
kurencji kobiet wygrała Adrianowa : S km. - 21 'niin, i 10 km. - 55 
mln. 

Armia Radziecka, która obchodzi 
XXXTI rocznicę swego powstania. 
ma w swych szeregach rek ordzistó\1 
ZSRR w różnych dziedzinach s"porlu. 
Dużą popularnością wśród żołnie· 

rzy Armii Radzieckiej cieszy się nar· 
c?arstwo. Konkurencje narciarskie zo 
staly od dawna wprowadzone do pro 
gramu spartakiad Armii i Flotv. Bo­
:-in, Oliaszew i wielu fonych narcia­
rzy Armii stanowią czołówkę spor· 
!owców ZSRR. 

Na ostatniej spartakiadzie ukraiń­
skiego okręgu wojskowego Barin uzy 
>kał doskonały wynik l :48:22 w bie· 
gu na 30 km. 

'­
Nasi korespondenci piszq ... 

Robotnicy P. Z. P. W. 36 
poprzez sport · eh cą 

podnieść wydajność 'pracy 

SUKCESY ŁYŻWIARZY, 
HOKEISTOW I PIŁKARZY 

Również jazda szybka na łyżwach 
ma wyhil nnh przedstrnvicieli wśród 
żolnierzy Armli Radzieckiej. Presz;n 
niejednokrotnie zdobył lytul mistrza 
ZSRR i bvł zwycięzcą na wielu za­
wodach. W tym roku zdobył on ty­
ltl ł mistrzowski w biegu na 1.500 m., 
u7.yŚkując doskonały wynik 1:22:6 . 
Również Liuszkin jest mislrzem ,.,, bie 
qu na I .(}OO m. 

Liczne drużyny piłkarskie Armii 
biorą udział w rozgrywkach o mi­
strzostwa ZSRR i Republik. Piłkarze 
COKA i WWS są najlepszvmi zespo­
łami w kraju. 
Hokeiści Armii odnieśli w tegorocz 

nych rozgrywkach poważne sukcesy. 
Drużyna Swierdłowska zdobvła ty­
lul mistrza ZSRR w- hokeju-bandy. a 
CDKA jesl protendentem do tytułu 
mistrza w hokeju. 

.M UiA (Pabianicka 178) - „Czarci 
żleb" - godz. 18, 2Ó. 

I'OLOXIA (Piotrkow;o.ka 67) 
„Konstanty Zasłonow" 
godz. 17, 19, 21 

PRZEDWIOśNIE (Żeromskiego 76) 
„Pustelnia Parmeńska" - I seria 
godz. 16, 18, 20 

ROBOTNIK (Kilińskiego 187) 
„świat się śmieje" 
i:odz. 16, 18; 20 

RO~IA. (Rzgowska 84) „Cygański 
Tab(lr" - godz. 16, 18, 20 • 

od dłuższego czasu pozostający bez Inicjatywa Związków '.4awodo­
pracy - ,po wyeksmitowaniu go z wych po\volania Fabrycznych 
zajmowanego mieszkania popełnil "Kół Sportowych jest bardzo sru ­
samobójm:wo, zażywajac nieo-.• nanej szna, gdyż umożliwia młodzieży ro­
trucizny. Ma;rciniak wszedł do cu- botniczej upraw1anie sportu. A ' vie 
kierni przy ul. Kilińskiego 40. gdzie n:y o tym, że sport to harmonijny 
poprosił o szklankę wody ;:;odowej. rozwój ·całego · organizmu, że 
Po polknięc.iu nieznanej trucizny - przygotowuje do wysiłku . Dlatego 
Marciniak popił pastylkę wodą i zebranie sportowców w dniu 22 sty 
padł bez życia na podłogę. Nie zna- 1 cznia 1950 r. e:gromadzilo około 60 
·leziono przy n1m an.i grosza pienię- sportowców, którzy w dniu tym po 
dzy. ( .. Głos Porannr). wołali zarzad Koła. 

Przewodniczącym Koła został 

Poważną rolę odgrywają sportow­
('v - wojskowi w cii:żkiej ' atletyce, 
slrzelanin. pływaniu, koszykówce i 
innych konkurenq:jach, ił waterpoliś­
ci Floty są wielokrotnymi mistrzami 
ZSRR. 

AKADEMIA W WARSZAWIE 

W sali SLUKF odbyła się w War· 
„zawie akademia sportowa. zorgani-
7.owana przez Radę Kultury Fizycz­
nC' j i Sportu \!\rRzZ dla uczczenia 
XXXII rocrnicy powstania Armii Ra­
dzieckiej. 

REKORD (Rzgo•nka 2) - „Biały 
K:et" dla młodz . godz. 16 
„Siódma zasłona" - godz. 18, 20 

STYLOWY (Kilińskiego 123 ) 
„Sumienie" - godz. 16; 18, 20 

śWIT (Bałucki Rynek 2) „Dirnlbar:>'' 
g-odz. 1 n, 18' 20 

Tl~CZA (Piotrkowska 108) 
„Bur:i;a nad Azją" 
godz. l G,:::o; 18,30; 20,30 

T.\TRY <Sienkiewicza 40) ,,O:;tatni 
:.\Iohikanm" .,..- godz. 16, 18, 20 

\YTSLA (llasz~·1i~kiego 1) 
• „Pustelnia Parmel1ska" - II seria 

~odz. 14,:10; Hl,30 lS,:30; 20,30 

PAxSTWO\\ Y T EA TR 
im. STEFANA J AIL\ CZ:.\ 

(ul. J aracza 2i) 

Dziś, o g·otlz. 18 sztuka Leona 
Kruczkowskiego pt. „Odwety" w 
drugiej wersji. 

PA~STWOWY TEATR NOW Y 
(Daszy l1skiego 3,1, t el. 1 81-3ł) 

tow. Rutowicz .Jerzy. k ierownikiem 
Ku l! uralno - Oświatowym tow. Wv­
:·niak A. 

Treningi odb~·wające się w każ­
d~· czwartek gromadzą licznie na­
s;;:ych robotn ików, którzy przygoto­
wują się oo mecz6w w kosz~·ków­
kę w ramach rozgrywek o misl1·zo~ 
two Kół Soo1 towvch·. 

Pierwsiy mec;r. · \\' ko~z~·kó\\'Uę od 
był .;;; ę w dniu 19 lulego 1950 r. Gra 
U~mv z P ai'tst wowa Szkoła T~ćhn1-
cznc] i wygrali~n1~· w stosunku 
11 :13 po ctngrywc<'. gdyż w norma! 
ll\111 tt.a~ic wvnik brzmial 9:9. Na 
\\.yró.i.nien 'ie 

0

zasluguje tow. Ruto­
wicz. który zdobyl 9 punktów. · 

Po defiladzie zawodników -zabrał 
qłos. sekretarz Okręqowei Rady Kull. 
Pir. i <;pQrlu WR?Z - Alluchna. pod 
kreślając w krótkim przem0wienlu 
wiekopoorne zasługi i bohaterstwo 
Armii Radzieckiej w wojnie z naja-

Odprawa ZMP-owców 
• 

wice prezesów kldbów 
i" kół 'sportowych 

Zarząd ł.ói:lzk i ZMP Wydział K. 

\\'ł.óKNl ARZ (Próchr.ika 16) 
,,Niebezpieczeństwo śmierci" -

g·odz. 16,30; 18,30; 20,:30 
O godz. l n,1::; B I l"f" Gra byl <i OŻy\.Viona i obfitowała w 

" v „ rygac a sz 1 1erza Karhana". ciekawe momenty, dając wlele zado 

I". zawiadamia. Że w dniu 27 o go­
dzinie 18. w sali konferencyjnej Za­
rzqdu f_.udzkiego ZMP odbędzie się 

ogólnolódzka odpra\va w-prezesów 
kult.-oświat. kół i klubów ~porto­

wych z na~tępującym porządkiem 
~'OJ..SOść (Napió1·kowskiego 16) 

,,rioo ccm" - godz. lfi, J s, 20 
ZACHĘT A (Zgierska 26) 

„Jan Rohacz z Dube" 
godz. 16, 18, 20 

T EATR KOME DII MUZYCZNEJ 
„ LUTXIA" 

(ul. Piotr kowska 243) 
Sobota, dnia 25. 2. o godz. 19,15 

„Królowa przedmie~cia". 

Jutro . PAŃSTWOWY TEATR LALEK 

lk 
. • ,,PINOKIO" Wie i tUrD1eJ (Udź, Nawrot 27, tel. 135-70 

h 
Sobota, dnia 25 lutego 1950 roku szac o wy . o godz. 9.30 1vidowisko dla szkół pt . 

1 ,.Historia cala o niebieskich ntigd::t.­
W niedzielę, dn. 26 lutego o godz. lach". 

!) rano w gmachu Związków Zawo- , 
dowych przy u l. ' Traugutta 18, roz 
pocznie się wielki szachowy turniej 
idJwidualny, zorganizowany przez 
Okr. Radę Kultury Fizycznej i Spor 
tu przy ORZZ przy pomocy Okr. 
Związku Szachowego. 

W turnieju, który ·będzie rozegra 
ny systemem pucharowym weźmie 
udz iał przeszło 300 zawodników, re 
prezentujących kilkadziesiąt Związ 

kowych Kół Sportowych przy zakła 
clach pracy. Kierownikami turniej u 
będą mistrzowie Gadalióski i Ma­
karczyk . 

P.AŃ8TWOWY 
TE ATR LALE K „ARLEKIN"' 
(Piot rkowska 152, t el. 258-99) 

Sobota, 25 lutego o godz. 17, 15 
wi dowisko pt, „Złota rybka". 

I\a•a czynna od godz. JO, 

TEATR „OSA" 
(Traugut ta 1, t el. 272-70) 

· O godz. 19.~0 „Romans z ·w ode­
wiln" z T. ·wesolowskim. 

PAxSTWOWY TEATR ŻYDOWSKI 
(Łódź, J aracza 2) 

Teatr niecz.ynny z powodu w~·ja z­
du do ,,-arszawy ze sżtuką „Mój 
Syn". P:·emiera dnia 4 marca. 

wolenia gra.iacym. Obecni na wi­
downi towarzysze, prac~' i ich d zie 
ci dopingowali grającyc.:h. To dowó 
dzi, że sport znn,iduie coraz więcej 
zwolenników i robotnicy Państwo­
wych Zakł<idów Przemysłu Wełnia­
nego Nr. 36 postanowili przodować 
w tej dziedzinie i poprzez sport o­
siągnąć lepsze rezultaty w pracy. 

Korespond. „Glo;;u" przy PZPW 
Nr. 36 

Łukaszewicz B. 

dziennym: 
1) Zadanie ,~·-prezesów 

oświat. w świetle uchwały 

dium ZG Z!l1P. 

kult. -
Prezy-

2) Referat na temat: Plan 5-letni. 
3) Dy~kusja. 1 

4) Sprawy organizacyjne. 
Obecność obowiązkowa. .... „ ............................................... „ ...... „ ••.•.•.• „.„„ ....... „ ..... „ •• „ 

Co usłyszymy przez radio 
11,55 (ł,) Sygnał -_chwila muzy­

ki. 11.57 Sygnał czasu i Hejnał. 12,01 
DZIENXTK POLUDXTO\Y Y, 12,~:5 
PRZF.~\YA, 1\25 (Ł) Chwila mu· 
zyki. 13,30 ProgTam dnia. 13,35 Au­
dycja szkolna. 14,00 Przegląd kultu­
ralny. 14,10 Xajciekawsze audycje 
przyszlego tygodnia. 14,15 (ł„) K o. 
munikatr. 14,::rn (L) Koncer t z oka­
zji Dnia Propagandy Sprawy Xiewi­
clomych. 14,40 (t,) )folzyka 14.55 K on 
cert solistów. 1 ?l ,30 , .Dzieci l'adziec­
kie §pie1rnją". JG,20 (Ł\ Aktualności 
lódzkie. l!i,25 <L) Audycja świetli­
cowa. JG 50 (Ł) Jnformator kultura! 
nY. 11,00' „Przy sobol'ie po robocie". 
18.00 „Z kraju i ze świata". 18,15 
Audycja dla wsi. J 8,:łO ) Tuzyka. 18.40 

„ Wszeehnica Radiowa" k urs I - W-:i· 
kład z cyklu: ,,Podstawy ekonomii": 
l!l.00 Pieśni chóralne kompozytorów 
radzieckich. 20,00 DZIENNIK WIE­
CZORXY. 20,40 Reportaż z Międz~·· 
narodowych Zawodów Narciarskich 
<>' „P uchar 'l'ati-". 'J::ransm. z Czecho- ' 
~lowacji. 20,55 Chwila muzyki. 21,00 
Koncert popularny. 21,40 'Opowieść , 
radiowa o Adamie :Mickiewiczu (15). I 
:?2.00 (Ł) .,O śmiercionośnej cebuli" 
22,13 (L) Program lokalny na jntro. 
22,15 :\'owy numer .. Kuźnicy". 22,20 
Koncert. Transm.z Prag;i li. 23.00 
OSTATNIE WIADO:\!OśCI . 2:3.10 
Program na jutro. 23,15 ~fozyka ta­
neczna, 24.00 Zakończenie audycji i 
Il~'mn. 

••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• „ ••••••••••••• ~ ••••••••••••••••••••••••••••••••• „ ..••••.•••...•..............•.•...•.•••••...•••.•.•••.....••.•••• 

R ozbudzone obozowisko pó\ystańców huczało. Na podwórzu 
siychać bylo pierwsze poranne nawoływania. Z otwartych drzwi 
kuźni lecia.la sadza i słychać bylo głuche uderzenia żelaza o żela­
zc. U wejścia do Wielkiego Meczetu gromadzili się żebracy. Z bra­
my dużego domu. opuszczonego przez właściciela, z dźwięczącym 
ki.askaniem kopyt. wyjeżdżali konni sowarowie. Służący nieśli 
w strojnej lektyce wielką damę - muzułmankę ,.hanum", która, od­
~,loniwszy rąbek kobierca. ze strachem patrzyła na galopujących 
1:.rzez plac młodych sowarów, próbujących ostrości swych szab el 
na wiązkach świeiej trzciny. 

W krótce zacznie się bój, decyduj ący bój o Delhi. Czy serca 
mieszczan będą trwały w jedności, gdy rozpocznie się bój?.„ 

D wie wyr obnice mat siedziały pod dachem swego domu. Je­
dna zwijała w dłoniach grubą nić z tr~wy, druga naciągała ją na 
kolek i przeplatała innymi nitkami. Obte spojrzały na Insura. 

- Widzist. idzie Insur-Pandy - rzekła jedna z nich. - Sahi­
bowie ·wyznaczyli za jego głowę pięćset rupii„, A on idzie, nie ukry­
wając się, zape•vpe me boi się niczego. 

- Dlaczego miałby się bać? - powiedziała druga. - Czy jest 
w Delhi choć jedna pracownica mat, która wyda sah iboi:n Insura-
P8ndy? . 

Insur zawrócił w ciasną ulicę Rusznikarzy. Z otwartych drzwi 
r.!skiego, kamiennego bud y nku, powiała na niego fala gorąca, sil­
n :ejsza, ni± rozpalone słońcem powiekze ulicy. Była to. delhi~ka 
rw:zniJrnrnia. Miody majster Zastra . stał pochylony nad zgiętą kim 
„a szabli. Płomień ogniska oświetlał jego chudą, piękną, pociem­
'.j'.. iałą od polu twarz z orlim Msem i błyszczące oczy. 

- Witaj Zastro! - rzekł Jnsur. - Słyszałeś nowości? 
- Słyszałem. Wyznaczono wjelką cenę za ciebie. 
Uśmiechnął się. 
- Możesz chodzić otwarcie. Insurze - mówił dalej . - W mie· 

śc-ie Delhi nie ma kowala, kotlarza, czy ruszn ikarza, który by cię 
wydał sahibom. . • 

We schodnim zaułku Srebrnego Bazaru hticzał dziewfąty pułk 
artylerii. W tej częścii obozu s 1pajskiego wodził rej Lall-Sing. Wy­
szedł właśnie z s zeregów jak zwykle podniecony, pełen 1.r9sk i we· 
sr,Jo§ci, spocony. ze śmiejącymi się oczami - podszedł do Insura. 

- Sahibowie wyznaczyli za mnie pięćset rupii nagrody 
rzrkl do ń:ego Insu r. 

- Slyszalem - odpowiedział Lall-Siug. 
Uśmiechnął się chytrze. 
- Powiem ci jedno: w Delhi nikt tych pieniędzy nie otr~a. 
- Dlacze!'!o? Chodze. nie ukrywając s i.e, a wszyscy mnie znają. 

d . c. 11 

Po części ofic jalnej sportowcy War 
szawy uczcili świQlo Armii Rad7iec· Jako prze~mecz tych in~eresują-
kie j propagandowymi zawodami spor c:v~h; zawo~ow; ~będzie ~:ę o g~­
towvmi. na które zlożvl\· sie mec7e I dz,n.e 10 ,potx:a111e o mi::otr~ostwo 
w siatkówce kobiet oraz kosiykówr<> kla~y B -;;- ~C?Z"J3. mledz.V HZ~ 
m~żczyzn , spotkania zapaśnicze i .. Ba\~~lna ,Łodz) - ŁKS .. Wło:{­
ping-ponqowc. \ V iawoclach wzieli marz II. 
udzial · zawoclnicv i ?awodniczki Przed.sprzedaż biletów w firmie 
Związkowca, Spójni i Ogniwa. ..Sanitas" ul. P iotrkowska Bl. 

dały XII lekkoatletyczne Co nam 
mistrzostwa Polski -w Przemyślu? 

Wywiad z kierownikiem sekcji lekkoatletycznej 
Zw. „Zrywu" ob. Anikijewem 

PO zimowych mistrzostwach 1 
at!. Polski w Przemyślu, w 

których wiele cennych ' sukcesów 
odniosła ·.drużyna łódzkieg-o „Zry­
wu - Związkowca" zwróciliśmy się 
do opiekuna sekcji I. atl. ob. Aniki 
jewa z prośbą o maly wy wiad. 

,Tak liczna była Wasza ekipa w 
P11zemyślu? 

- My, jako Związkowiec „Zryw" 
byliśmy spośród Łodzian najlicz­
niejszą delegacją. składającą się z 3 
zawodniczek i 12 zawodników -
mówi ob. Anikijew. Nasza sekcja 
lekkoatletyczna jest bardzo młoda 
i nie można było od niej dużo wy­
magać - większość zawodników, 
la młodzi juniorzy, którzy po rat 
pierwszy w swoim życiu brali u ­
dział w zawodach. 

Jak spisywali 
cy? 

się Wasi zawodni-

- Najlepiej wypadła 16 letnia 
„Zosienka« Sadurówna, która przy­
wiozła zaszczytny tytuł mistrza Pol 
ski w biegu na 500 m. kobiet, uzys 
kując czas 1,32,2. Była ona jedną z 
najle pszych zawodniczek obok Mi 
lewskiej w te.i konkurencji. 

- Bardzo dobrze wypadła nasza 
~zta[ela sprinterów 4 x 50 w skła­
dŻie: Białek - Lityński - Jesionek 
- Lis. Sztaff:ta t a uzyskała drugie 
mie.isce w trzecim przedbiegu, je­
dnak nie zostala zakwalifikowana 
do finału z powodu wytrącenia pa­
łeczki sztafetowej z ręki kol. Lisa 
przez jednego z zawodników Gdań­
ska. Mieliśmy szanse wygrania tej 
konkurencji, gdyby nie pech, jaki 
nas prześladował w czasie zawodów 

- D~brą formę również wykazali 
na~i średnio d.vstansowcy w biegu 
llOO i 3000 m. 

- Bieg na 800 m. był jednym l!: 

najtrudniejszych. Startowało w 4 
przedbiegach 48 zawodników, a u­
kończyła bieg tylko połowa. 

- Nasi średnio dystansowcy wal 
czyli ambitnie do ko11ca, brak je-

dnak odpowiedniej taktyki biegtJ 
pogrzebał ich szanse wejścia d o 11 
nału. 

- Muszę przyznać, - mówi ol, 
Aniki.iew, - że nasi zawodnicy po 
raz pierwszy spotkali się w walc~ • 
czołowymi lekkoatletami Polski; 
j ak: Lityt'l.ski ze Stawczykiem, 
Lis z Bulem, Zieli1i.ski z Adamczy"t 
kiem, Sadura z Moderówną. Białe~ 
z Piwońsk im, Sikorski ze Skałba.;,, 
nią. 

- Od nich nauczyliśmy się duża. 
tego nie potrafiłby nauczyć żaden 
instruktor, ani trening - mówi j e 
den z zawodników Zrywu. 

- XH lekkoatletyczne zawody 
dały nam bodźca do dalszej 'syste:. 
matycznej pracy, do podniesienia 
naszej sprawności fizycznej i woli 
zwycięstwa. 

- Broniąc barw naszego Klubu, 
dołożymy wszelkich s tara1i., aby 
stać się gl'oźnymi dla każdego prze 
ciwnika w zbliżającym się sezonie. 

.•.................... „ .......•....................................................... „ •••••••• ,. 

Konkurs· rysunkowy ,,Głosu*·' 
pt. „Zwierzyniec Zbója Sama" 
Zaąadha Nr 2 

KTO TO JEST? 

KUPON Hr 2 
Rysunek przedstawia 
..... . .......... . .. . . . .. .. . . . . . .. . ... . . ... . „ . .... . ...... . . ......... . · ··-··-···· · · · · · · ··· ············ ············· · · ·· · · · ···· · ·· · · ·· · · · · · 

Imię i nazwisko czytelnika ................. „ . .. „ .•. . ..... „.„ . . . .••.. „„„ ... „. 

Zawód i miejsce pra.cy ··--····-················-·····-···-··-„···········--·-···--· . 

Adres .. „ . .. . „ . „ . . ... . .. . .. . .. . . . . .. . . . „ •. .• „ ........ . : . . . . „ . .....• .••.. . . ...• . . • .• .. . .. . • , . ....• „ .. . » 

UW AGA, CZYTELNICY! 
Kólejne 10 kuponów, wypełnionych czytelnie należy odesł.ać do dnia 

15 marca 1950 r. na adres Redakcji „Głosu", ł.ódż, Piolrkowska 86, III p. , 
dla działu „Rozrywki umysłowe" . 
\Vśród Czy te!ników. którzy nadeślą kupo ny zawi erające tra fne rozwią-

zania - rozlosowane zostaną cenne nagrody : 
APARAT fotograficzny, 
2 BUDZIKI - wyrobu Państwowej Fabq·ki Zegarów w Łodzi, 
PIŁKA NOŻNA, 
SERWIS PORCELANOWY na 6 osób 
oraz l!Zerea cennvr:h książek- V.1-14081 


